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wychodzi codziennie wieczór, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne, 

oddzielne Nra Czasu , o ile zapas starczy, w Krakowie po ,0  cnt., z przesyłką pocztową 12 centów; 
w e L w ow ie po 10 c e n t iw  do n ab y cia  w b iu rze  Dzienników, p rzy  u licy  K aro la  L udw ika I. 9 .

P r e n u m e r a t a  w y n o s i :

W m i e j s c u ..................... .............................................
Pocztą w państwie a u s tr y a c k ie m ..........................................

niemieckiem . • ■ • \  • : • •
do Włoch Francyi, Anglii, Belgu, Szwajcaryi, Tur- 

oyTi innych państw, należących do związku pocztowego 
H e  t nrzvimuie się tyk*10 0® * <•«> osłat
niedzmT y pienieżne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza 'się nadsyłać' franco
do Adminisitraovi Czasu w K rakow ie. — L isty  reklamacyjne meopieczętowane me podlegają opłacie 
pocztowej — Listów  n ie fra n k o w a n ych  me przyjmuje się. — Rękopismów  nadsyłanych nie zwraca się.

na cały rok na kwartał na 1 miesiąc
20 złr. 5 złr. 1 złr. 80 ct.
24 złr. 6 złr. 2 złr. 50 ct.
28 złr. 7 złr. 3 złr.

32 złr. 8 złr. 3 złr.
ostatniego dnia w miesiącu. — Listy z pie

P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :  s—
Administracya Czasu w  Krakowie i urzędy pocztowe. Miejscowy prenumeratę księgarnia 
S. A. Krzyżanowskiego, handel Niemojewskiego w Sukiennicach, biuro dzienników Herza plac Mary- 
acki 1. 9, handel Bajera ul Grodzka, główna trafika róg Rynku i ulicy św. Jana, handel Kretschmera 
w Rynku gł. — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza drobnym dru
kiem (petitem) za pierwszy raz 10 cn t., za każdy następny po 5 cnt. — Sadesłsne (na 3 stronie) 
od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cnt. za każdy raz. — Ogłoszenia i prenumeratę 
przyjmują: we Lwowie biuro dzienników ulica Karola Ludwika 1. 9, centralne biuro ogłoszeń ulica 
Kopernika 1. 11; w Paryżu wyłącznie p. Adam rue de Var«nne 38, (prenumeratę p. W. Raczkowski 
Courbevoi pod Paryżem rue du Chemin de fer 44); »  Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler (także 
w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, R. Mosse (także 
w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), B Schalek, M. Dukes, J. Danneberg, H. Friedl 
(tylko prenumeratę pp. H. Goldschmidt & Comp.); w Frankfurcie n. H. G. L. Daube & Comp 
w Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskie

Przegląd polityczny.

Kraków 12 stycznia.

Z Pragi zapow iadają ważne postanowienia frak- 
cyi staroczeskiej, która zam ierza podobno ogłosić 
manifest przeciwko koalicyi, czy też złożyć m an
daty do sejmu krajowego. O ile to ma być śro 
dek zmuszenia szlachty historycznej do w ystąp ie
nia z koalicyi, okaże się bezskutecznym. Ale też 
zdrowo pojęty interes narodu czeskiego nie w y
m aga wcale, aby konserw atystów  zmuszać do opo- 
zycyi przeciwko koalicyi. Tego chyba w ym aga 
interes stronnictwa młodoczeskiego. Trudno pojąć, 
na podstawie jak iego  to rozum owania Staroczesi 
czują się zobowiązanymi działać w interesie Mło- 
doczechów, a nawet w tym celu poświęcać resztki 
swej pozycyi parlam entarnej ? N ikt przecież Staro 
czecbów nie zmusza do w stąpienia do koalicyi, 
i całkiem wystarcza, aby w sejmie krajowym  po
święcili się prawidłowemu rozwiązaniu spraw bie
żących. Na polityczne dyskusye będzie potem 
jeszcze aż nadto czasu.

Przedstaw iona przed kilku dniami kw estya li
beralnych „rewersów" zyskuje coraz szerszy roz
głos i znaczenie w parlam entarnych kołach wę
gierskich. W iedeńska prasa liberalna pomija całą 
spraw ę system atycznem  a łatwem  do zrozumienia 
milczeniem. Jestto  jedyna, nieraz naw et skuteczna, 
m etoda osłab ian ia . . .  doniosłości faktów. A fakta 
mnożą się coraz dobitniejsze, na jaw  wychodzą 
coraz dokładniejsze szczegóły. I  tak  między in 
nemi ogłasza dziennik M agyar-orsag następującą 
wiadom ość: „W rękach barona Beli Aczela znaj
duje się interesujący zbiór dokumentów. Otrzy
muje on z wielu okręgów wyborczych mnóstwo 
listów, opisujących drobiazgowo, którzy deputo
wani, wśród jak ich  okoliczności i na czyje we
zwanie złożyli przyrzeczenia w spraw ie kościel 
nych przedłożeń. Do listów załączona jest zna 
czna ilość oryginalnych rewersów. Liczba tych do 
kumentów w których obecni deputowani zobowią
zują się słowem honoru głosować przeciw każdej 
formie projektu o mułżeustwuch cywilnych wynosi 
51 .“ M agyar A llan  ogłosił odezwę, w której wzy
w a wszystkich katolickich wyborców do przyseła 
nia redakcyi dzieunika odnośnych deklaracyj po
selskich, obiecując na razie tajem nicę, „gdyż nie
wiadomo jeszcze, czy deputowani nie wypełnią 
zaciągniętych zobowiązań." — W olnomyślny Pesti 
H irlap  usiłuje udowodnić, że w polityce nie mo
gą  krępow ać posłów „pryw atne" obowiązki. „Teo- 
ryę" tę kom entują bismarckowskie Hamburger 
Kachrichten  następującą słuszną uw agą: „Im pera
tyw ne m andaty nie istnieją w konstytucyjnem  
państw ie, ale istnieje im peratyw na uczciwość, która 
na  posła nak łada  obowiązek dotrzym ania dobro
wolnie i z własnej inicyatyw y złożonych przyrze
czeń. Poczucie honoru winno być silniejsze niż 
m andat."

Wojna konserwatystów niemieckich, a przynaj
mniej konserwatystów, grupujących się około 
K reuz Z tg , z kanclerzem nie usta je , pomimo 
wszelkich usiłowań hr. C aprivi, który w swym 
znanym liście do związku rolnego Prus wscho 
dnich uczynił pierwszy krok do zgody. Zapowie 
dziane zniesienie poświadczeń identyczności ma 
na celu przedewszystkiem pozyskanie konserwa 
tystów wschodnich prowincyj dla trak tatu  handlo
wego z Rosyą. W prawdzie Kreuz Z tg  utrzymuje, 
że konserwatyści nie będą się wdawać w żadne 
„handle", i nie oddadzą swych g ło só w  za rosy j
skim traktatem  nawet za ofiarowaną c en ę ; nie 
ulega jednak  wątpliwości, że wielu deputowanych 
przeciwników trak tatu  osłabnie w oporze; nato
m iast na zachodzie, szczególniej w ion ie  centrum, 
zwiększa się agitacya opozycyjna, zwłaszcza wobec 
dość rozpowszechnionego mniemania, że zniesienie 
poświadczeń identyczności jest bardzo szkodliwe 
dla rolnictwa zachodnich i południowych prowin
cyj. Oprócz tego K reuz Z tg  i pokrewne jej orga
na kry tyku ją  obecnie surowo politykę zagraniczną 
kanclerza, zarzucając mu między innem i, że k ie 
rownictwo trój przymierza przeszło z jego winy do

Po zamknięciu Wystawy.
C h i c a g o  w grudniu.

Jeżeli kiedy nazw a „białego m iasta" była dla 
W ystaw y odpowiednią, to obecnie, kiedy pokryła 
je  biała opona śniegu. Ten, kto był tutaj przed 
dwoma miesiącami, dziwnego doznaje wrażenia, 
chodząc wśród w spaniałych gmachów, po tych 
niegdyś tak  ożywionych ulicach, którem i huczy 
1 W}y*ezim P§^z^cy z j ezi°ra  gęste płachty

Inaczej wewnątrz budynków. Tu panuje ruch, 
hałas i gwar. S tukanie m łotów , skrzyp i łomot 
przewracanych skrzyń, m iesza się z naw oływ a
niami ludzi pracujących około pakow ania przed
miotów wystawowych.

W iększa część tych okazów już złożona i go 
to* a do drogi czeka w pakach sym etrycznie u- 
Btawionych na za ła tw ie n i formalności urzędowych. 
A formalnościom tym  końca niema, po rzałatWie-

nych’ wyra  J!  C0raz, t0 nowe. Ma się po 
prostu uczucie, że są to szykany, wym yślane dla 
w yzyskiw ania cudzoziemców i w yzyskania ich do 
ostatm eg., grosza, aby tylko wszelkiemi sposobami 
opóżmc ich wyjazd z Chicago i z Ameryki.

W brew zwyczajowi przyjętemu na wszystkich 
wystaw ach, podaje zarząd obecnie komisarzom 
państw  rachunki z śmiesznemi pretensyam i jako 
to naprzykład  : za przechowanie p a k , strzeżenie 
takowych i pilnowanie przedmiotów itp. Żądania 
te są bezwstydne; w początkach organizacyi wy 
stawy, gdy państw a europejskie zapraszano , foe 
było mowy o jakichkolw iek kosztach tego rodzaju 
a  gdy żadna z dotychczasowych wystaw europej-

Austryi, że wpływ Niemiec za granicą zmniejszył 
się, a kanclerz nie mógł nawet przeszkodzić prze
sileniom gabinetowym we Włoszech. K rytyki te 
odnoszą się również do sekretarza stanu w urzę
dzie spraw  zewnętrznych, M arschalla, jakkolw iek 
tenże jest jednym  z przywódców konserwatywnego 
stronnictwa w wielkiem księstw ie badeńskiem. 
W szystkie te agitacye nie miałyby zresztą wiel 
kiego znaczenia, gdyby nie okoliczność, że hr. Ca 
privi już to z własnego upodobania, już to ze 
względu na dwór i monarchę pragnie opierać się 
przedewszystkiem  na konserw atystach. Rzeczywi
ście trudno wym agać od kanclerza, aby rządził 
stale z większością, w skład której wchodzą głó
wnie socyaliści; z drugiej jednak  strony dem ago
giczny kierunek konserwatywnego stronnictwa i 
jego tak  zwany „tiwolski" program nie pozwalają 
na stałe zbliżenie się do rządu. Sytuacya więc 
jest bardzo trudna i nic dziwnego, że wieści o 
kanclerskiem  przesileniu na nowo się pojawiły 
w prasie niemieckiej. Doniesieniom tyoi zaprze
czyły dzienniki półurzędowe i trudno przypuszczać 
nawet, aby kanclerz chciał i mógł ustąpić przed 
rozstrzygnięciem spraw y trak tatu  z Rosyą; uwaga 
jednak  Hamburger Hachrichten, że przesilenie jest 
tylko odroczone, ma cechy prawdopodobieństwa 

Podczas gdy paryscy przysięgli surowo i sp ra 
wiedliwie po tęp ili' anarchistę Y aillanta , policyi 
hiszpańskiej udało się w ykryć i aresztować sprawcę 
zamachu w Barcelonie. Jest nim niejaki Santjago- 
Salvador F ranch , włościanin kataloński i jeden 
z najzagorzalszych anarchistów  Barcelony. Policya 
dawno już w padła na jego tro p , poszukiwania 
jed n ak , popierane bardzo gorliwie przez sędziego 
śledczego Dommenecha i cywilnego gubernatora 
K atalonii, Zarroca, były długo bezskuteczne. Wy 
kryto nareszcie m ieszkanie F rancha w Saragosie 
i aresztowano go w nocy z wielkiemi ostrożno 
ściami. W chwili przybycia ajentów policyjnych 
strzelił Salvador do siebie z pistoletu i ciężko się 
zranił. Przesłuchiw any w szpitalu zeznał, że jest 
spraw cą zamachu w teatrze Liceo, utrzym ując 
przy te m , że nie miał żadnych wspólników. Poli
cya je s t  przeciwnie zdania , że podczas zamachu 
otaczali Francha liczni pomocnicy. Jeden z are 
sztowanych w Barcelonie anarchistów , Jaim e-So 
g a s  M arti, z e z n a ł, że należy do grupy, zwanej 
„B envenuto Salut,"  która sk a za ła  w swoim cza
sie m arszałk a  M artineza Campos na śmierć. P ie r
wotnie zamach miał wykonać niejaki Codina, 
któremu jednak  w ostatniej chwili zabrakło od
wagi ; wówczas ofiarował swoje usługi Pallas, który 
też rzeczywiście bombę rzucił. Podczas pogrzebu 
m arszałka miały być rzucone na orszak pogrze
bowy dwie bom by; ponieważ jednak  zamach Pal- 
lasa nie powiódł się, przeto postanowili anarchiści 
rzucić bombę w jednym  z teatrów. Wówczas uło
żono plan zam achu w teatrze Liceo. Anarchiści 
Navarro i Vacherini przyznali się również do 
uczestnictwa przy rzucaniu bomby w teatrze. Wo- 
góle śledztwo przybiera coraz szersze rozmiary 
i nie wiadomo nawet, kiedy zostanie zam knięte, 
gdyż codziennie odbyw ają się nowe aresztowania. 
Liczba uwięzionych anarchistów  przenosi już 200.

S  e  j  n i.
Przebieg w czorajszego posiedzenia sejmowego 

w yczerpała w zupełności w czorajsza nasza depe
sza sejmowa. W ybrane kom isye sejmowe już się 
zapewne ukonstytuow ały i rozpoczną przygotow y
wać m ateryał dla właściwej pracy sejmowej, k tó
rej zakres i k ierunek w skazała w tak  poważny i 
podniosły sposób mowa M arszałka krajowego. — 
Wogóle tak  mowa M arszałka, ja k  i mowa Na
m iestnika, pełne gorącej miłości kraju  i bystrego 
zrozumienia potrzeb i zadań Sejmu, w yw rą w kraju 
głębokie wrażenie. Ich znaczenie ocenimy w oso
bnym artykule.

skich nigdy składowego nie liczyła, nikt się więc 
nie spodziewał podobnego obrotu rzeczy i nale
życie kontraktem  nie ubezpieczył.

Za przechowanie pak naszego oddziału sztuki 
w liczbie 108, byłem zmuszony zapłacić 850 złr., 
gdy tymczasem wartość pak nie przenosi nawet 
200 złr., albowiem w szystkie są  stare i w iększa 
część porujnowanych podróżami, jak ie  odbywały 
po rozmaitych wystawach. Zrobienie nowych skrzyń 
taniejby w ypad ło ; myślałem o tem w pierwszej 
chwili, ale to nie byłoby nas wcale zwolniło od 
nałożonego haraczu. Po stanowczem oświadczeniu 
że ani grosza nie zap łacę, również stanowczą o- 
rzym aem  odpow iedź, że do czasu uregulow ania 

tej sumy nie wolno mi ruszyć ani jednego obrazu. 
Po takiem  ultimatum chcąc jechać dalej, pozosta
wał je  en środek, to je s t zapłacić. T ak  postąpiono 
ze wszys lmi i nie pomogły zbiorowe protesty 
kom isatzy ani wdanie się konsulów. Am erykanie 
nie ustąpili i c iągną co im się żywnie podoba. 
Mimo, że A m eryka co do sztuki je s t bardzo, ale 
to bardzo biedną i pow inna chętnie widzieć im 
port, uwalniając go od w szelkiego cła, to w edług 
bilu Mac Kinley a pobiera państwo 30%  wartości 
od dzieł sztuki, a od pokrewnych jej gałęzi prze
mysłu 35°/o- czas w ystaw y, po długich s ta ra 
niach komisarzy, cło od dzieł sztuki zniżonem zo 
stało do połowy.

Formalności celne są nadzwyczaj utrudnione i 
ciągną się tygodniami By zapłacić cło od kilku 
sprzedanych w oddziale naszym obrazków, musia 
tem wyrabiać papiery i pozwolenia przez nie mniej, 
jak  półtora m iesiąca, narażając  się na gburowa- 
tość urzęduików i stratę czasu najm niej 5 godzin 
dziennie. Lekceważenie wystawców przez urzędni
ków celnych i zarząd w ystaw y wywołuje słuszne 
głosy oburzenia nawet w prasie am erykańskiej,

Lwów 11 stycznia.
( W ykonyw anie przez W y d z ia ł kra jo w y  nadzoru  
nad gm inam i i  nad  reprezentacyam i powiato- 

wemi).
( X )  W myśl ustaw y z dnia 7 kw ietnia 1886 

wykonuje W ydział krajow y nadzór nad zakłado
wym m ajątkiem  gmin i zakładów  gminnych, nad 
działalnością zwierzchności gminnych, tudzież nad 
reprezentacyam i powiatowemi. Ze sprawozdania 
z czynności departam entu gminnego W ydziału k ra 
jowego , pozostającego pod kierunkiem  członka 
W ydziału krajowego D ra W ereszczyńskiego, oka
zuje się, że W ydział krajow y w ciągu roku 1893 
przeprowadził lustracyę w 18 miastach i m iaste
czkach, w 6 gminach wiejskich i 9 W ydziałach 
powiatowych.

Lustracya gospodarstw a m il- ta  Ż ó ł k w i ,  do
konana w roku 1893, w porównaniu z wynikami 
lustracyi z r. 1889, w ykazała znakomity, uznania 
godny postęp w uporządkow aniu adm inistracyi 
miejskiej, co zawdzięczyć należy energii nowo 
obranego burm istrza i m agistratu . W skutek spraw 
dzonych rażących nieporządków w adm inistracyi 
gminy K rakowca, została rada  gm inna rozw iązaną 
i kom isarz rządowy ustanowiony. Z powodu nie 
porządków i nadużyć w gospodarstw ie gminy 
H u s i a t y n a  przeprowadził W ydział krajow y 
śledztwo dyscyplinarne przeciw członkom obecnie 
już nieurzędującej zwierzchności gminnej, poczem 
członkowie ci zostali następnie z urzędu złożeni 
i zasądzeni na koszta całego postępowania. Z po
wodu nadużyć, sprawdzonych w gospodarstw ie 
gminy T y ś m i e n i c y ,  został naczelnik tejże gmi 
ny złożony z urzędu, a  ak ta  odstąpiono prokura - 
toryi państwa. Z powodu nieporządków w gospo
darce gminy O ś w i ę c i m i a  zaw ezw ana została 
zwierzchność i rada gm inna do usunięcia tako
wych, pod zagrożeniem zastosow ania surowszych 
postanowień ustawy gminnej.

Lustracya, a następnie likw iaacya m ajątku gm i
ny H a l i c z a  wykazały, że w tejże gm inie dzieją 
się od la t n ieporządki, nadużycia i malwersacye. 
Suma kwot zdefraudowanych, po potrąceniu tych 
pieniędzy, które w toku likw idacyi winni złożyli, 
wynosi 3,400 złr., a je s t to niew ątpliw ie tylko 
m ałą częścią tego, co rzeczywiście sprzeniew ie
rzono. Zaległości nieściąganych czynszów wyno
szą  k ilk a n a śc ie  tysięcy złr., i część tych pienię
dzy przepadnie niewątpliwie. W sk utek  tego od
niósł się W ydział krajow y do N am iestnictwa 
z wnioskiem o rozwiązanie rady gminnej, złoże
nie naczelnika gminy i ustanow ienie kom isarza 
rządowego. Dwóch m alwersantów jest już uw ię
zionych.

Z powodu nieprawidłowości w gospodarstw ie 
gminy C i ę ż k o w i c e  odniósł się W ydział krajo
wy do Nam iestnictwa z wnioskiem na dodatkowe 
złożenie z urzędu zastępcy naczelnika gminy 
który w toku dochodzenia z urzędu członka 
zwierzchności i rady zrezygnował.

W adm inistracyi gminy M o s t y  w i e l k i e  spraw 
dzono wielki nieład w skutek nieudolności na 
czelnika gminy. Ponieważ je s t uzasadniona nadzie
ja , że stan rzeczy zmieni się w skutek wyborów 
w toku będących, zaniechał W ydział krajow y da l
szych kroków. W skutek nieprawidłowości i mal- 
wersacyi w gospodarstw ie gminy S t a r e g o  m i a 
s t a  została rada gm inna rozw iązaną. W skutek 
zakorzenionych nieprawidłowości w gospodarstwie 
gminy B r z o s t k a  odniósł się W ydział krajowy 
do Namiestnictwa z wnioskiem o rozwiązanie ra 
dy gm innej. Również iw  gospodarstw ie gm. P o d 
h a j c e  sprawdzono większe nieporządki i ogólny 
rozstrój urzędu gminnego. Jest uzasadniona na
dzieja, że ten stan uchylony zostanie w skutek wy 
boru burmistrzem osobistości, k tóra  daje rękojm ię, 
że potrafi ten stan uchylić.

Dochodzenia sądow o-karne, które sąd w N o 
w y m  T a r g u  przeciw poszczególnym członkom 
zarządu lasu miejskiego w Nowym T argu  na 
w iększą skalę przeprow adził, da ją  smutny obraz 
korupcyi, ja k a  się tamże zagnieździła. Załatw ie
nie spraw y w drodze dyscyplinarnej je s t w toku.

N adto przeprow adził W ydział krajow y lustra

cyę w zględnie likw idacyę w gminach w ie jsk ich : 
w Zatuszynie, Stawczanach, Jasieniowie, Zawiszni, 
Woli radziszowskiej i w zarządzie wspólnego m a
jątku  gmin czarno-dunajeckich. W tym zarządzie 
tych ostatnich gmin , które do 7000 morgów lasu 
na stokach T a tr posiadają, sprawdzono cały sze
reg malwersacyj i nadużyć. S um a, której sprze
niewierzenie sprawdzono, w ynosiła 1.029 zlr. i 
została pokrytą w toku lustracyi. Je s t to jednak  
m ałą cząstką tego , co rzeczywiście zdefraudowa 
no i czego dla braku zapisków sprawdzić nie by
ło można. W ydział krajow y poczynił energiczne 
zarządzenia, usuwając dotychczasowy zarząd i 
biorąc ten m ajątek w swój ścisły nadzór. N astę
pnie przeprowadził W ydział krajow y lustracyę 
wydziałów powiatowych w Kołomyi, Złoczowie, 
Borszczowie, Kossowie, Nisku, Starem  mieście, 
Kolbuszowej, Podhajcach i Brodach.

S p raw ozd an ie
posła  Leona Chrzanowskiego

z czynności jego  w R adzie  państw a w ciągu osta
tn iej trzechletniej sesy i, złożone na zgrom adzeniu  
wyborców tarnopolskiego okręgu większych posia

dłości, w Tarnopolu w d. 8 styczn ia  b. r.

Szanowni Panowie W yborcy!
W ybrany posłem przez tak oświeconą część na 

rodu, ja k ą  stanow ią właściciele w iększych posia
dłości, daw na szlachta polska, którzy zajm ują się 
gorliw ie sprawam i pubiicznem i, a czytając spra 
w ozdania z posiedzeń Sejmu, Koła polskiego, Ra
dy państw a i jej kom isy i, znają tok obrad tych 
ciał parlam entarnych , czynności posłów, a przeto 
także czynności m o je , sądziłem  rzeczą mniej po
trzebną trudzić w as, szanowni wyborcy, zap ra 
szając was po każdym  odcinku sesyi Rady pań
stw a na zgromadzenie, aby zdać sprawę z moich 
prac i działań. Musiałbym odrywać szanownych 
wyborców od spraw  gospodarczych podczas naj 
pilniejszych robót rolniczych, bo podczas zbiorów; 
albowiem ponieważ jestem  posłem do Sejmu i do 
Rady państw a, a nadto Izba poselska wybiera 
mnie corocznie do delegacyj wspólnych z W ęgra
mi, przeto obowiązek poselski zatrzym uje mnie 
w tych ciałach parlam entarnych przez cały rok 
praw ie z wyjątkiem  m iesiąca lipca i sierpnia. 
Mniemam, że n ik t mnie nie pomówi o zarozumie- 
nie, gdy powiem, że gdybym  po każdym  odcinku 
sesyi parlam entarnej zaprosił szanownych w ybor
ców na zgrom adzenie, mógłbym wymienić szereg 
prac i moich czynności w Kole polskiem , w R a
dzie państw a i je j komisyach. Nie czyniłem tego 
z pow odu, który przytoczyłem , a także aby mi 
nie zarzucono chęci popisania się z sumiennego 
spełniania obowiązku poselskiego.

Lecz teraz, gdy zaszła bardzo w ażna zmiana 
w wewnętrznem położeniu politycznem , czuję po
trzebę zetknięcia się z wami szanowni Panowie 
wyborcy, potrzebę przedstaw ienia wam powodów 
i znaczenia tej zmiany, oraz obecnej sytuacyi i 
złożenia spraw ozdania z moich czynności. Zaszła, 
ja k  powiedziałem, w ażna zm iana w wewnętrznem 
położeniu politycznem ; albowiem m inisteryum hr. 
Taaffego, rządzące czternaście la t austryacką po
łową monarchii, upadło w skutek popełnienia w iel
kiego błędu politycznego, jak im  był przedłożony 
przez to m inisteryum  projekt tak  zwanej „refor 
my wyborczej", którego doniosłość, znaczenie i 
zgubne skutki, gdyby był uchwalony i wykonany, 
wskażę szanownym wyborcom w drugiej części 
mego sprawozdania — projekt reformy, która 
przeprowadzona o d d a ł a b y  w s z e c h w ł a d z t w o  
b i u r o k r a c y i ,  jak  to w ykazali znakomici m ę
żowie stanu, przewodnicy stronnictw  parlam entar
n y c h , mówiąc o tej reformie w Izbie poselskiej 
na jej posiedzeniach 23 i 24 października r. z. 
Po upadku gabinetu hr. T aaflego , utworzyło się 
po raz pierwszy w Austryi m inisterstw o p a r l a 
m e n t a r n e ,  ministerstwo pow stałe z łona trzech 
wielkich skoalizowanych stronnictw  parlam entar
nych, stanowiących przew ażną większość Izby po
selskiej. Po tak  ważnej zm ianie w wewnętrznem  
położeniu politycznem pragnę wam szanowni Pa

nowie wyborcy przedstaw ić źywem słowem t e r a 
ź n i e j s z ą  s y t u a c y ę  p o l i t y c z n ą ,  przytem i 
najprzód zdać wam spraw ę z moich dotychcza
sowych czynności poselskich.

W krótce po ukończeniu na wiosnę 1891 roku 
ostatnich wyborów do Rady państwa, o tw artą zo
stała jej sesya 11 kw ietnia 1891 r. mową trono
wą, w której monarcha wezwał reprezentantów  
irajów  zasiadających w Radzie państw a, aby za
wiesiwszy przynajm niej podczas tej sesyi spory 
prawno polityczne i narodowe, obradowali nad z a 
łatwieniem ważnych spraw  ekonomicznych, finan
sowych i podatkowych, których załatw ienie jest 
potrzebne dla dobra każdego z krajów  i narodów, 
składających państwo i dla dobra całej monarchii.

Koło posłów polskich zastrzegłszy, że stoi n ie
wzruszenie przy swoich zasadach narodowych i 
ekonom icznych, przyjęło na teraźniejszą sesyę 
program  prac, przedłożony w mowie tronowej. 
Gdy zaś hr. Taaffe dla w ykonania tego program u 
prac parlam entarnych, starał się przeprowadzić koa- 
licyę trzech wielkich stronnictw parlam entarnych, 
to jest Koła posłów polskich, stronnictwa konser
watystów hr. Hohenwarta i zjednoczonej lewicy 
niemieckiej, posłowie polscy, a szczególnie prze
wodniczący Koła poseł Jaw orsk i, starali się po
przeć ten zam iar i pośredniczyli między dwoma 
innemi z wymienionych stronnictw. Jednak  po
mimo tych starań , nie przyszła wówczas do sku t
ku koalicya trzech wielkich stronnictw parlam en
tarnych, a nie przyszła do skutku głównie z po
wodu osobistych niechęci między przywódcami le 
wicy niemieckiej a przywódcami stronnictw a hr. 
Hohenwarta, zaś w części także z powodu nie
właściwych środków użytych przez rząd dla to ro 
wania drogi do koalicyi stronnictw. W prawdzie 
tak lewica niem iecka, ja k  i klub konserwatystów 
pragnęły sprzym ierzyć się, każdy oddzielnie, z Ko
łem posłów polskich, lecz nie chciały zawrzeć 
pomiędzy sobą koalicyi. Zaś Koło polskie chciało 
i mogło wejść w koalicyę tylko pod warunkiem, 
jeżeli oba wspomniane stronnictwa do niej nale
żeć będą.

Chociaż wówczas nie przyszło do skutku przy
mierze trzech wielkich stronnictw  parlam entar
nych, jednak zbliżyły się ku sobie. Nadto w szyst
kie trzy stronnictw a przyjęły program , p rzed s ta 
wiony w mowie tronowej, aby zaw iesić spory p ra 
wno polityczne i narodowe i zająć się załatw ie
niem spraw  ekonom icznych; a jakko lw iek  tylko 
Koło polskie teu program  ściśle spełniało, zaś tak 
klub H ohenw arta, ja k  i lew ica niem iecka odstą
piły parokrotnie w ciągu teraźniejszej sesyi od 
tego programu, podnosząc spory prawno polityczne; 
jednak czynności parlam entarne postępowały ra 
źniej niż przeszłej sesyi i Izba poselska załatw iia 
wiele ważnych spraw  ekonomicznych i finanso
wych. W ymienię tu najw ażniejsze z tych, v k tó 
rych brałem  czynny udział.

W parę miesięcy po rozpoczęciu teraźniejszej 
sesyi, bo w jesieni 1891 roku, rząd przedłożył 
Izbie poselskiej do zatw ierdzenia cztery trak ta ty  
handlowe, zaw arte m iędzy m onarchią austryacko- 
w ęgierską a państwem niemieckiem, Belgią, Szwaj- 
caryą i W łochami. W edług konstytucyi, trak ta ty  
handlowe ma prawo R ada państw a albo Frzyją<$ 
w całości i zatw ierdzić, albo w całości odrzucić. 
Zwykle najw ażniejszą część prac i czynności k a 
żdego parlam entu spełniają jego kom isye, a trak 
ta ty  wspom niane przekazała Izba poselska d ' roz- 
trząśnienia swojej komisyi ekonomicznej, do któ
rej od lat wielu Izba mnie w ybiera wraz z 35 
innymi posłami. Przem awialiśm y i głosowi.liśmy 
w tej komisyi za zatw ierdzeniem  tych trak atów, 
bo oprócz korzyści politycznych dla całej m onar
chii, zapew niały te  trak ta ty  podwójne dla niej ko
rzyści m ateryalne, szczególnie dla jej krajów  rol
niczych, jak im  jes t także G alicya. Mianowicie, po 
pierwsze, trak ta ty  te zniżały cło od zboża w yw o
żonego do Niemiec i innych krajów  ościennych, a 
także cło od wielu wyrobów, którem i A ustrya się 
odznacza, jak o  to : od płótna, porcelany, szkła 
i t. d., oraz pozwalały, po spełnieniu pewnych 
w arunków w eterynaryjnych, w prow adzać z Austryi 
bydło żywe do państw a niem ieckiego; po drugie,

która przy dzisiejszym stanie rzeczy prorokuje 
ukończenie i uporządkowanie rachunków  wystawy 
zaledw ie na rok 1895. Ale bo też trzeba wiedzieć, 
jak  to pracują pp. urzędnicy w służbie państw o
wej. W ykonyw a taki jegomość sw ą p ra c ę , jakby 
tylko d la  zabicia czasu, a przerywa ją  co chwilę 
dla przyłączenia się do chóralnego śpiewu. I oto 
w jednej chwili poważne biuro celne zam ienia się 
w salę koncertową. Wszyscy rzucają zajęcie i w y
ciągają  górne c —  czcigodny naczelnik wychodzi 
ze swego pokoju, a stając we drzwiach, przyłącza 
się do chóru podwładnych. Jeden z interesantów, 
europejczyków, który stał kilka godzin i w ysłu
chał już kilku numerów gwizdania i śpiewu, zw raca 
się do p. naczelnika z grzeczną prośbą załatw ie
nia spraw y. — „Jak  pan śmiesz przeryw ać, czy nie 
słyszysz, że śpiewamy hymn narodowy" —  brzmi 
odpowiedź w tonie szorstkim i oburzenia pełnym. 
S toją więc wszyscy, poddając się tej tyranii. Numer 
skończony —  wszyscy interesanci na wyścigi jeden 
przez drugiego śpieszą, składając cygaro w ofierze 
urzędnikowi i z pokorną miną opowiada każdy swój 
interes. P . urzędnik obmacawszy należycie cygaro 
i stwierdziwszy, że to prawdziwe „havanna," ra 
czy spojrzeć na ofiarodawcę i zapew niw szy go, że 
ja k  tylko papiery przyjdą, pośpieszy się, aby rzecz 
załatw ić, każe mu przychodzić na drugi dzień, 
czasem przez k ilka tygodni, biorąc za każdym  
razem cygaro.

Zaspokojono w ten sposób już z pół tuzina osób, 
trzeba się po pracy rozerwać, więc znowu śpiewy, 
gwizdania, i tak  idzie od 9 zrana do 4  popołudniu. 
O tej godzinie ciężka robota ustaje, a biuro w mi 
nutę staje pustką. Pow tarza się to dzień w dzień, 
póki nareszcie nie zdecydujesz się kupić całej 
paczki dobrych cygar i wtedy dopiero możesz 
być upewnionym, że ja k  przyjdziesz na drugi

dzień, będziesz miał papiery gotowe. P y ta ją  się 
Europejczycy jeden drugiego, po co tu przyjechali, 
na co tak ie  olbrzymie koszta ponieśli? Czyż na 
to, by nami tu teraz tak  pom iatano? A każdy od
pow iada: M yślałem, A m eryka bogata, zrobi się 
dobre in teresa, sprzedam  wszystko, zaw iążę na 
przyszłość stosunki ; no, zawiodłem się, ale już 
drugi raz na A m erykę mię nie wezmą.

Ze interesa źle poszły, to nie je s t w iną Ame 
rykanów, ani w ystaw y, ale w pewnej części sa 
mych wystawców, którzy bez znajomości am ery
kańskich stosunków i gustu Am erykanów nazwo- 
zili ogrom ną moc towaru, który na tutejsze targi 
był nieodpowiedni; po części w ina to także 
ciężkich czasów, jak ie  obecnie w Ameryce zapa
nowały. Sam a w ystaw a bardzo złe in teresa  zro
biła. Akcyonaryusze w najlepszym  razie nie do
staną więcej ja k  10%  włożonego kapitału . Ban 
kructwo więc je s t ogólne, tak  ze strony w y 
stawców, ja k  i ze strony przedsiębiorców ; jedni 
i drudzy się przerachowali.

W ydatki naszego oddziału sztuki wynoszą po 
dzień dzisiejszy 18,375 rubli, o których wydoby
ciu niem a co i m yśleć; mogą one się wrócić ty l
ko przy ciągłych stosunkach z A m eryką, przy 
stałem naw iązaniu handlu dziełam i naszej sztuki. 
T rzeba przyznać, że obrazy nasze były zupełnie 
do zbycia nieodpowiednie. A m erykanie m ieszkają 
w pokoikach m ałych ; rzadko kiedy i to tylko 
u najbogatszych spotkasz w iększy salon, oczyw i
ście więc żąd a ją  płócien małych, nasze tym cza
sem w szystkie praw ie są rozmiarów większych, 
przytem i tem aty m ają nieodpowiednie. Obrazy 
nasze historyczne A m erykanina wielce interesować 
nie mogą, dlatego i sprzedaż była nadzwyczaj 
mała, praw ie żadna. Cały nasz oddział przewie
ziony będzie na w ystaw ę do San Francisco.

Z medalami dotychczas się jeszcze nie upo rano ; 
biuro nagród przeniesione do W aszyngtonu, zkąd 
dostałem zapewnienie, że w szystkie m edale będą 
mi przysłane, dla w ręczenia ich artystom . W ysta
wa w San-Francisco nie poszła za przykładem  
chicagow skiej i naznaczyła z góry następujące 
nagrody : złotą odznakę honorową, z prawem no
szenia je j na szyi, na w stędze Stanów Zjedno
czonych; m edal złoty duży i m ały ; m edal srebrny 
duży i m ały; medal bronzowy. Będzie to w ysta
w a m niejsza, lecz je s t nadzieja, że będzie m iała po
wodzenie nie mniejsze od chicagowskiej. Um iesz
czona je s t w położeniu prześlicznem tuż nad za
toką z widokiem na morze z jednej strony, 
a z drugiej na miasto, położone na gruncie fali
stym. Miasto czyste, śliczne, urocze, zam ieszkałe 
jest przez sławnych bogaczy i słynne ze swoich 
przepięknych kobiet.

Żeby zakończyć wiadomościami o Polonii, wspo
mnę, iż udało mi się być na kilku przedstaw ie
niach M agdy  Suderm anna, w którejto sztuce na
sza M odrzejewska w roli tytułowej istotnie nieby
wałe zbiera tryum fy. Am erykanie przyjm ują ją  
z zapałem niesłychanym  i zasypują kw iatam i —  
co się tu bardzo rzadko podobno zdarza. Ma ona 
już niebawem w yjechać do S. Antonio w Texas, 
a ztam tąd dalej do M eksyku. Miałem sposobność 
oglądać je j w łasny wagon, którym  te podróże od
bywa. U rządzony z niesłychanym  przepychem , ko
sztował 24,000 dolarów. Po am erykańsku! — Spo
dziew ają się wkrótce przybycia tu Śliwińskiego, 
który, choćby tylko jako  uczeń Paderew skiego, 
ma zapewnione powodzenie.

J . S.
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szerzonej bardzo wówczas między bydłem w Cze I budowy dwóch kanałów, mających połączyć Odrę 
chacb, Morawii, Wyższej Austryi, a także w Ga i Elbę z Dunajem, na k t ’ • • ■ ■
lieyi. Rada państwa uchwaliła oddzielną ustawę,! jest przeszło sto milionów
w celu stłumienia tej zarazy bydlęcej, środkami czas w komisyi, że budowę kanałów, której sięlk iej przerwie rozprawy odczytał Vaillant za ze-ldnio poprawiła 
tak radykalnymi, jakimi tłumiony jest księgosusz; sprzeciwiać nie będzie we właściwym czasie, po Zwoleniem prezydenta, ' ’

rządzono także stacye kontumacyjne. Przeto jest przedzać winna reg 1 ' ’ ....................
nadzieja, że wkrótce warunek traktatu, ważny dla | przez regulacyę tych

'-'uouuj' iaąu — czyiai vaniant - 1  aicŁSiiuuieui ozairansKim. J a k  wiadomo, p. Sza- 
królestwo w XVIII wieku, fatalizm frański oświadczył gotowość oddania na rzecz 

.. . - - się popychać w przepaść, która po- gminy urządzonej przez siebie ulicy, za co odsta-
uokrotme już Izba poselska uznała, jak  wielce po chłonie głuchych ; A> Ł T~ *—  ;- J ----------------- —  i—a „ : . i _ — i ; — .. . . . . ^

p  f  t , . . .  , —  P ie r w sz y  w ykład popularny bezp ła tn y  odbę-
Keterent przedłożył także projekt takiej ustawy, | dzie się staraniem krakowskiego Towarzystwa oświaty

godz. 3 po 
X. prof. Dr 
Woroniczu." 
wykłady.

,. v „ T , - ,* -  - - 1  1   .-ww~ u.vjiiuu , zebrana dnia 6
przedłożyła Sejmowi. Wskutek tego też uchwalono b. m. podczas nabożeństwa w kościele N. P. Marvi
nh ił m n in o lr i aalrn .żi —_____ _•____: L u __I _____  1 .. a .  ,   _ _ J ‘

Adam  hr. Krasiński, 
prezes Rady wyższej męskiego Towarzystwa 

św. Wincentego a Paulo.

eż pahstwo dwóch ważnych drćg żelaznych jednak małą w porównaniu z całą długością lały przeazkodzić zwycięstwu ruyśli Voltaire’s  i nowiły były już poprzednio odstawić go gminie — Stopień  i

i  V .ALb™ A I  " t ‘ych  rzek- ” •> i * * ! - * *  p»d .? * « .  w A - a  k - . - U *  - 1  . . j

m.
porucznika rezerwowego II pułku ar-

irej zbudowano tor podwójny. Na tych drogach 
raźnych zaprowadzono niższą taryfę strefową dla 

przewozu osób, a także zniżono taryfę dla prze 
zu towarów. Następnie Izby uchwaliły ustawę,

Proces Vaillanta.

. . ,  . • , - r» • " ‘ m '   v r™ »  i *, * »  - o -  - - i----..-accvj otrzymał w ootatnim awansie stycz-
pu idei Keclusa, Darwina, Spencera, Ibsena i wa do zamiany gruntów miejskich z p. Szafrań- niowym p. Adam K a s p a r e k  z Krakowa: nazwisko
Uktawiana Mira,beau. Wy, drobne atomy wszech-1 skirn i p. syndyk miejski złożył opinię, że grunt I jego opuszczono przez pomyłkę w ogłoszeniu listy
świata, przypisujecie sobie prawo sądzenia ? Wobee miejski może być tylko sprzedany p. Szafrańskie- awansu.
takich uroszczeń nie mogę się powstrzymać od mm Wniosek brzmi: „Sprzedać p. Aleksandrowi — Dzienniki w a r s z a w s k ie  donoszą, że pani De-

I a  w» i A/ibn Tl n »nn Antr   1 l i • I nrsnnolri A w. ił Aiłiił n 4- . A. cl. f _  ____  1 • i I wwr , , _ * ’ A

na pewno do Krakowalezpieczającą przeważnie kosztem skarbu pań-1 I śmiechu. Co znaczy wasz werdykt w wiecznym I Szafrańskiemu grunt miejski, po zregulowaniu ul. I ryng-Walewska nrzvieżdża
, ,a  budowę drog. Żelaznej ze Stanisławowa przez | ąi W j a r y s k i m J ^ S p ^ ^ ^ ^  3 11 Społeczeństwo, którego po-1 Siemiradzkiego, pozostały, 245 m^ powierzchni | z końcem k w ie tn ia /a rty stk a  n arzy o tej chwili,

.ron.enkę do Węgier która to budowa w tym się onegdaj proces, wywołany świeżą anarchisty- U n ik am i są koszary i więzienia, musi być zmie- mający, w cenie po 13 złr. za jeden sążeń kwa-1 kiedy znów wystąpi n a s Y e ^  "z^ “która 'nied“y"te 
u będzie skończona. Właśnie niedawno w końcu c*ną ^ ro d n ią  proces równie niemal 8enzacyjny, ni0ne. W pojedynku ze społeczeństwem zraniłem dratowy, którą nabywca przy podpisaniu kontraktu sknic nie przestawała. ’ ą g J  *
opada  ̂ w pierwszych dniach grudnia r. z. jak  parnię na sprawa „bohatera a n a r c h iz m u -R a v a -L o jeg o  przeciwnika. Możecie mnie skazać Ale zapłaci.-iwaliła Izba poselska, a następnie Izba panów chola. Vaillant, sprawca zuchwałego zamachu, po jaki werdykt wyda na

n   ł ____  L u  _  j . ______ *  x _  a _____ I _ I n o ł n i n n o t f A    i  o  Ir m i n  rl /-vw. . . .  a. „  11  '  J .  r    " Y
W ieczór Z tańcam i odbędzie się w Stowarzy-

R. m. B o r o ń s k i  prosi referenta o odczytanie szeniu rękodzielników „Zgoda" d. 2 0  b. m.was historya ludów?

potakiwania. Przesłuchanie nieznacznej I w tej sprawie w błąd wprowadzoną przez budo-1 styumowy, a 6  lutego wieczorek z tańcami 
, - j . i i- • w  - v a - • • i ------  ̂ -iwiadków potwierdziło znane fakta i oko- ‘ * ‘ ‘ ' -  - - -

i iteresenci,
<o wziętą

h ./i dróg żelaznych wyżej wymienionych, głoso 
ła w roku zaprzeszłym i przeszłym cała pra 
s Izba poselska, z wyjątkiem skrajnej lewicy

kontu macyjnej

również bywa często niemo- 
winą administracyi kolejo- 

czasach wyjątkowych w wago- 
jest dostatecznie ciepło.

W ystawa krajowa. Dyrekcya otrzymuje ciągle 
deklaracye, przyrzekające udział w wystawie.

ma. Dodać tu winienem, że z dróg żela-1 niem wszelkich ostrożności, do Iaboratoryum. Oka^ 1̂ nje syna, skisślił oJTońca smutny obraz dziecinnych I uowiła nabyć w celu rozszerzenia ulicy Skałecznej I Bujwid, znany bakteryofog, a ^ n e g ć /0** udzial prcf'.  .  . ,  . . .  ,  .  . , .  ,  .  |  i   • t u -  1  j  > ł ć -  .  > Ł i i / o ,  o u i l l ń  » U U 1  U ć ,  U Z 1 C C 1 U U V C U  I    — " “ a  ^  U 1 - V J  O Ł d l C l / i U U  ‘ ż u j n i u ,  u  u  a u j  u o n r e i  i v i u e ,  »  ' n e p « a |  o l r z v n w n r  ( ł «

ch, które w ym iem łem , dw ie, to jest kolej ze *«Jo się  jednak, że m niem ana „petarda jest wy-1 lat oskarżonego. Vaillant — zakończył Labori — 13 3 4 D  sążni gruntu od zgrom adzenia PP. Augu klaracyę Towarzystwa ginekologicznego w ‘Krakowie 
uisław ow a przez W oromenkę do W ęgier i ko P '• p , . . .  . . .  nie pozbawił nikogo życia; niem ożliwem  jest więc, U tyanek  i 4) przyjęła im ieniem  gm iny m. Krakowa i krakowskiego wydawnictwa dzieł lekarskich. Prof,
z H alicza do Ostrowa mają przeważnie zna- Po wstępnych form alnościach w łaściw y proces aby sam był skazany na karę śmierci. 'egat w kwocie 100 złr. testamentem z d. 2d lu- uniwersytetu genewskiego Dr Zygmunt Laskowski

nie strategiczne, ale będą także użyteczne dla j r z p  zą s i ę p P ™ " 0 a“1®m oskarżonego,^wpro Narada ław y sędziów  przysięgłych  trwała za | te&° !8 8 6  r. przez ś. p. Adama Bieńkow skiego zgłosił na wystawę wielki „Atlas anatomiczny,- wy-
Lu pod w zględem  ekonom icznym . | w adzonego na salę f przez _ gardę repubhcatne. \ iedw ie 2Ó minut. Przysięgli notwierdzili w szystk ie I zapisany. konany w całości przez Polaków. Dzieło to, którego

na wniosek sekcyi prawniczej (ref. I nakład kosztował 50 .000  franków, nietylko ważnem 
co do uszko l r- ma&- Szym kiew icz) powzięła Rada następującą jest pod względem naukowym, ale ma także ogromne

r  - .  -  - wadzonego na salę przez garde ripublieaine. , ^ 2 5  K t .  T ^ ę g r ^ t S ^  p i s a n y
Ważniejszą jeszcze dla kraju naszego , niż | V acan t szczupły, mały, bardzo blady, z głęboko | zadane im pytania, a mianowicie co do rozmyśl- z  kolei na

nego usiłowanego morderstwa, oraz co do uszko l r> ma&- Szyml 
dzenia materyałami wybuchowemi publicznego bû . uchwałę: „Gm
dynku — bez uwzględnienia łagodzących oko | klaracyę żądaną przez władze rządowe, która | W dziale patentów i wynalazków przybyła dekla-

. ^ . ■ j  . - - V • . v. .u, pytania, a mianowicie co do rozmyśl
wój dróg żelaznych jest regulacya rzek n a - 1  oaadzonemi oczyma, o czole Wysokiem z nabrzmia n e g 0  usiłowanego morderstwa, oraz co do uszko .*• — a- pewz.ę.a naua następującą | j e » .  puu wzg.ęuem
eh, aby te rzeki, które co lat parę niszczą! skr°mach żyłami, daje odpowiedzi I dzema, materyałami wybuchowemi publicznego bû . I uchwałę: „Gmioa miasta Krakowa wystawi de-1 zalety artystyczne,
mdziami najżyzniejsze nadbrzeżne okolice ostre, zgryźliwe, nerwowe, przechodząc tylko od d ynku -  bez uwzględnienia łaeodzanvnh nko klaracyę żądana urzez władze rządowe, która W dziale, natent
c to na przykład w roku zeszłym zniszczyły I czasu do czasu w teatralną emfazę ludowego agi in n o śc i. ’  '  "  * '  I przystępuje do deklaracyi wystawionej przez To Iracya rodaka naszego p. Franciszka P o i ł a ś  Jest to
le okolic Podola), zamienić w drogi wodne, • W chwilę potem ogłosił prezydent trybunału wąrzystwo Desauskie, dotyczącej przytwierdzenia słynny elektrotechnik, współwłaściciel i djrektor fa
re są tak potrzebne dla kraju naszego, wy wo I r e z y d e n t :  Pan byłeś już karany za kra zapadły wyrok śmierci. — Na blade policzki rary gazowej przez most cesarza Franciszka Jó bryki akumulatorów w Frankfurcie n. Menem. P. Pol- 
ego płody surowe, mające w stosuuku do swej | dzież. | skazanego wybiegły dwie czerwone, gorączkowe zefa, w formie przez c. k. starostwo zaprojekto lak wystawi swoje wynalazki elektryczne w liczbie

nlnmv Vaillant: mim I wanp.i u ^Pr7.vt,nn7.vliómv f n  nnhwalo I OA  o r o r ,   _  i - i *

na którym woda, wskutek wielkiego koryta I wadziłeś pan żonę Marchalowi i sprzedałeś jego I przesunął się przez salę paryskiego trybunału. . .  I Magistrat jej nie stylizował). I wystawę psów, która trwać ma przez trzy dni: 2 1 .
ii, spływa bardzo szybko, i bieg dolny, na meble. na 8zafot. Naoczni świadkowie obu procesów w  końcu zapewniła Rada przyjęcie do gminy 2 2  i 23 września.
ym wo a z powodu małego spadku krętego O s k a r ż . :  To nieprawda. stwierdzają, że w ciągu ostatniej „dynamitowej- Annie Budzinowskiej recte Aleksandrze Szuszleni I —  K ongregacya w  zakon ie  00. F ra n c iszk a n ó w

yta rzeki, odpływa bardzo wolno po płaszczy- I r e z y d . :  Następnie studyowaleś pan chemię, rozprawy panował w sali inny nastrój, mniej po kow za opłatą taksy 1 0  złr., a nie przychyliła odbyła się dnia 8  stycznia b. r. Uchwalona na niej
a nie maJ^ biegu średniego. Dlatego opad I Ale na to potrzeba pieniędzy? I nury i przygnębiony; ława przysięgłych nie była I s'?  do prośby komitetu wystawy zabytków z wieku I wiele spraw dotyczących życia zakonnego, a nadto

a .  eszczu, który na innych rzekach nie spra I Os k a r ż . :  Otrzymałem od pani Reclus 20 fran-ljuż tak widocznie przejęta obawą przed wiszącą I króla Jana Sobieskiego o całkowite odpisanie za [dokonano wyborów. Gwardyanem we Lwowie wybra-
jeszcze wylewu, powoduje już powodzie nalków , przeznaczonych na moje utrzymanie; prócz [nad Pałacem sprawiedliwości i życiem sędziów | iiczki 800 złr. z funduszu miejskiego komitetowi | uy 0 . Daniel B ieleń , w Krakowie O. Samuel Raiss,

f p t V A  i n n  f r O n L - A n r  A / l  l A / l n o n i A  J —' a I  A m i  I m . A . ' . k A    < 1 • i  l    C „  1_ ^  1 I Z U ^  1:1 f i  -i i 1 I n  ^  11 • .  A.  _ *

» n r 7 ń 7  7Qi '  • • t. \ a  a  a  I , , * 7 i j  T  —  t u  i j p  ^ v  l a *  o u , v J b V7łiVy" d o g  r . ) y p u  Z y g m u n t  i o m c z y K o w s k i .
f przez zalesienie stoków gór przy góinym bombę, która eksplodowała w powietrzu, raniąc natyzm to jednak sui genesis-, nie uszlachetnia go |czem  reszta z niezapłaconej zaliczki odpisaną zo w Haliczu 0. W ładydaw Fabiański, w Horyńcu O. 
u rzek, a sprostowanie krętego koryta rzeki przeważnie publiczność na galeryi. Według ze- i nie podnosi żadna idea — prócz ślepej negacyi. stanie. Feliks Bogaczyk. Kustoszami zostali O. FranciszekWainWAniP. X>*n na nnlnum ipi mnen nr?P7 I 7nan 7łA^nnvnh n? ó 1 a/1 r.4 Ia aIiaIaIa/i __  • I    j  ,, _t_   . r  * J I j  i_ _ ± _ • i . . I  ____i • „ _nTnlnrmm'n A. _ 1 1  • • l • I f 1 , | ^ 1  iUCk* r *'̂ P̂ J UCfcdil»yi» I I O J UBlUotdUIl tOoldll \J • T IdIlC18«Of
wałowanie go na dolpym jej biegu, przez znan, złożonych w śledztwie, chciałeś pan trafić „Propaganda czynu“ wyrosła w tym przypadku— Na tem zakończono posiedzenie jawne i przy Szymczykiewicz i 0. Franciszek Ochęduszka. M agi
uasze spławne rzeki: Wisła, Dniestr, San, a tylko członków rządu. Czy nie czyniłeś pan źa jak  i w wielu pokrewnych — na gruncie nieo M ąpiono do poufnego, 
et dolna częsc pomniejszych rzek zmienione dnej różnicy? kiełzanych barbarzyńskich instynktów, z posiewu
by w wygodne drogi wodne. O s k a r ż o n y :  Żadnej. Jeden członek rządu mętnych doktryn, haseł i „naukowych- teoryi za-
astępme p. Chrzanowski opowiedział krótko wart tyle, co drugi. Nie chciałem zabić nikogo, szczepionych na niedokształconym umyśle nrzeze dawnieisze starania, w  tai n m lu  W a r .  A. W   : ______________________________ . . .  . _■ J  . r

Sprawy miejskie.

5 poselskiej, wykazujące wielką potrzebę re- odpowiedzialni za społeczną nędzę. Są to paso- czenia odkrywające psychologicz 
g’. cyi rzek galicyjskich i użycia na ten cel zna- źyty. anarchistycznego ruchu,
czn ch sum z skarbu państwa; wymienił wnioski, P r e z y d . :  Zeznałeś pan, że po rzuceniu bomby 

re przedkładał w Izbie poselskiej Rady pań- j miałeś zamiar wypowiedzieć rodzaj przemowy, 
i Sejmowi wraz z posłem Stanisławem Mie- zawierającej potępienie tych w szystkich, przeciw 

; owakim, rezolucye uchwalone wskutek tycb którym pocisk był wymierzony.
■sków przez tę Izbę i przez Sejm. Dalej przy- O s k a r ż o n y :  To prawda,
liał ustawę, której projekt przedłożył Sejmo- P r e z y d . :  Tymczasem po eksplozyi byłeś pan

w; w 1884 r., jako sprawozdawca komisyi powo- pierwszym, który opuścił galeryę. 
d yej i którą Sejm wówczas uchwalił, a mocą! O s k a r ż o n y :  Nie pierwszym, ale ostatnim.

istawy na systematyczną regulacyę wszyst P r e z y d . :  Fakt ten stwierdzają świadkowie,
;ici rzek galicyjskich Sejm wyznaczył 3,500.000 oficer i komisarz policy: 

zir... płatne w ciągu lat 15-tu pod warunkiem, je-1 O s k a r ż o n y :  Fałsz!

strem II seminaryum w Krakowie O. Franciszek Py- 
znar. Definitorami 0 . Kazimierz Siemiaszkiewicz i 
0. Franciszek Pyznar. Układ tamili każdego kon
wentu pozostawiono decyzyi księdza prowineyała.

Obawy o z a m a ch  na gmaeh sejm ow y. C zyta
m y w Przeglądzie ■ P rzed  k ilk u  dniam i p o ja w iły  s ię  
o św ic ie  ja k ie ś  so cy a lis ty czn e  p lak aty  na rogach u-

lczne sprężyny

Kraków 12 stycznia
Na w c z o r a js z e m  poufnem posiedzeniu  Rady | lic naszego miasta. Policya nader energicznie zabra-

miejskiej II weterynarzem dla zakładu kontumacyj- ła się do dzieła i pozrywała tak, że bardzo mało
nego prowizorycznie mianowano p. Józefa Kałkow- osób mogło je przeczytać. W plakatach tych miała
skiego. Rada przyznała dalej pięciolecia pp. adjunkto być zapowiedź, że anarchiści lwowscy zrobią to samo
wi Magistratu Piotrowi Banasiowi, kontrolorowi | z naszym Sejmem, co Vaillant z francuskim. Z tego
egzekutorów Władysławowi Grodyńskiemu, tudzież | powodu zarządził Wydział krajowy pewne rozsądne
egzekutorom Janowi Jurkowskiemu, Leopoldowi Sie-1 środki przezorności w gmachu sejmowym, a policya

PnciprDpnio RaHu mioickifti ri II cłuATnla I8QA idleckiemu, Janowi Przylipskiemu, Józefowi W i ś n i o w -  ma oko baczne na ulicach otaczających Sejm.
P o s ie d ze n ie  Rady miejskiej d. II styczn ia  1894. L kiemu i J ózef0wi Wożniakowi. Wreszcie przyznała - 7  Katastrofa kolejowa. Pociąi pospieszny Nr 2

Przewodniczy p. prezydent F  r i e d 1 e i n. Rada zaopatrzenie wdowie po polowym miejskim kolei północnej, który wyjechał d. 1 0  bm. z Krako-
Odczytano pisma: 1) Towarzystwa gimnasty- Karolinie Plutowej. «  o g. 6  min. 40 rano, wykoleił się pod Wagram.

cznego „Sokół“ w Krakowie o zmianę § 28 sta -| —  Z Uniwersytetu . Maurycy Marmorosz, rodem lO  tem nieszczęściu podaliśmy już wczoraj telegrafi-
- , , , • . | « ----------- I tutu, dotyczącego przelania funduszów na w ypa-|z  Kołomyi w Galicyi, kandydat adwokacki, otrzymał | czną wzmiankę, dziś uzupełniamy ją  dalszemi szcze-
z SKarDU państwa dane będzie w tymże okre- P r e z y d . :  Przed komisarzem policyi utrzymy- dek rozwiązania Towarzystwa; 2) nauczycielek dziś na tutejszym Uniwersytecie stopień doktora praw. gółami. Pociąg składał się z dziewięciu wagonów i
zasu y /2 milionów złr. Wskutek tej uchwały wałes pan, że widziałeś, jak  po prawej stronie kursu robót kobiecych przy szkole wydziałowej — Konferencye e x e g e ty c z n e .  Dowiadujemy się, przybył o g. 3 m. 46 popołudniu do Wagram. W stacyi

®taran ł)-oła posłów polskich, rząd przed-1ktos rzucił petardę. Nazajutrz oświadczyłeś w li św. Scholastyki o przyznanie dodatku na mieszka |iż  wskutek encykliki Ojca św. o nauce Pisma św. tej pociąg pospieszny się nie zatrzymuje, lecz mija
Radzie państwa w 1885 roku projekt usta- ście do sędziego śledczego, że nie chcąc, aby nie. (Przekazano sekcyi szkolnej). Providentissimus Deus, którąśmy ogłosili w naszym ją  ze zmniejszoną szybkością. Właśnie lokomotywa

w wvznaczaiacei d o  oOO.OOO 7.łr rnoznie nrzez I Marnieli niewinni nrvvimniom, onin I o  ~ ~ „ a  s.  j _ i a^ ™:nAr- » • I - • •• — » , n7 ^ . .---- 1. I - — - J ^ ^ J

tycn rz e t mespiawnycn. bejm byłby takie- łem, jest logiczną konsekwencyą mojej filozofii, Rada uchwaliła, z okazyi 25-tej rocznicy autonomii reneye zgłosili. Pierwsza taka konfereneya ma się|sypialny wykoleiły się, pozostały jednak na torze;
m.i ądauiu uczynił zadosc, gdyby Rada państwa opartej na Darwinie, Buchnerze i Herbercie Spen- wydać książkę pamiątkową i w tym celu wybrała odbyć w sobotę d. 13 b. m. o g. 3 po południu. następne dwa wagony osobowe wypadły z toru, wbi-
uchwahła przedłożony jej wspomniany projekt usta- cerze.- 08obną komisyę. Od lat dwóch komisya ta nie -  Z teatru. W przyszły wtorek teatr nasz wzna- ły się kołami w ziemię i utrzymały się w ten spo-

ecz większość Izby poselskiej, a w tej większo- O s k a r ż o n y :  Powtarzam, że me chciałem była zwołaną; mówca prosi o wyjaśnienie, dlacze- wia znakomitą komedyę Beaumarchais’go Wesele Fi- sób na pochyłości. Ostatni wagon wreszcie urwał się 
f  J  _0 " ! e- i .Z®8®y L a Da!Pet Cf §ŚĆ klubu Johen-1  trafie tych, których trafiłem. Wolałbym zranić 2 0 0 1go zaszła taka zwłoka. \gara. Do sztuki tej zastosowaną została prześliczna od tamtych, pozostał na szynach, siłą bezwładności

galicyjskich; gdy  zaś temu żądaniu stało się I bić nikogo, tylko wykonać „propagandę czynu.a lszu założenia Krakowa, albowiem opracowanieIkonane w kostiumerni teatralnej, odznaczają

J  J T  A r  ;  k  J T  7 y  o * ,  MauagasKarze i nano- i uusiąpic grunta gminne p. ttzatran- cznem uznaniu zasług, jakie położył około rozwoiu
mówicie w naszym kraju który pod tym wzglę- latach ze skarbu państwa nieco większe sumy na meyu, policzcie tych setki tysięcy, którzy, zam- skiemu, tymczasem okazało się, że grunt pod muzyki wogóle, i życzliwości okazywanei tem ^ Sto
n był zaniedbany Izba poselska uchwaliła regulacyę spławnej części rzek galicyjskich i ure- knięci w warsztatach i kopalniach węgla, z głodu ulic* zajęty nie był własnością p. Szafrańskiego, warzyszeniu. Odnośna uchwała zapadła na posiedze'
listopadzie 1891 roku ustawę c odo zakupienia gulowano nieco większą ich przestrzeń, zawsze umierają. Wszystkie rządy XVIII wieku nie zdo- Mecz należał do władz wojskowych, które posta- niu wydziału dnia 4 b
P 7  n a n a f w ż n  n f ®/ S r » h  t e a i n  H r A o -  ó o  o - m v o  i I m / l n n l r  m n ł n  m  . , n . . A m a  A 1 — A. I 1 „ 1 . .  _________ i___________________ • . . .  —  I - i  i  i . u . ? 7 . . ~  I *

się m a-|gu, najwięcej ucierpieli ci, którzy umieszczeni byli



w wagonach wypadłych z toru. Silne wstrząśnienie 
wywołało zderzenie się wagonów. Przestraszeni po 
dróżni, obawiając się, że wagony potoczą się w prz 
paść, wyskakiwali z wagonów, przyczem je  n* . .
ba odniosła ciężkie, a ośm lekkie rany. aJ
zatelegrafowano po pociąg ratunkowy, który V 
do 5 przyjechał z W iednia. Tymczasem J  "  
wiedeńskim zgromadziła się publiczność, oczekująca 
w trwodze przybycia pociągu ratunkowego który 
tam nadszedł o godzinie 6 min. 25 z podróżnymi

  P ożar. P rzęd zaln ia  Zacberta w Zgierzu, która
— . . _  „„„phiie zeorzała , zaw iera ła  1 0 .0 0 0w czorajszej nocy  zupełn ie  zgui* ,

wrzecion i zatrudniała 240 robotników którzy cze
kać musza na odbudowanie fabryki. S traty  wynoszą 
400 .000  rs. Fabryka była ubezpieczona.

- -  W ystaw a sztuki w W enecyi. Z powodu sre
brnego wesela królewskiej pary włoskiej, przypada
jącego w kw ietniu, municypalność W enecyi wyzna
czyła 1 0 .0 0 0  lirów na urządzanie co dwa lata wy
stawy sztuki w temże mieście; miejska kasa oszczę
dności i rząd wyasygnowały na ten cel po 5000 li
rów. W kwietniu r. 1895 ma być otw arta pierwsza 
wystawa dla artystów krajowych z jednym oddzia
łem dla sztuki zagranicznej. Utworzyła się już komi- 
sy a , która ma wybrać jeden ze starożytnych pała
ców W enecyi dla urządzenia w nim wystawy.

  Spadki. Prokuratorya w K rólestw ie  polakiem
ogłasza o następujących spadkach w akujących. po 
Małgorzacie Chybowej zmarłej w 1881 r., Wilhelmi 
nie Millerowej zmarłej w r. 1891, W alentym Świ er 
skim zmarłym w roku 1880, W iktorze Adamowiczu 
zmarłym w r. 1891 , Katarzynie Ojerowskiej zm ar
łej w r. 1891 i po Hipolicie Lachnickim zmarłym 
w r. 1890. Po upływie 6 miesięcy wakujące spadki, 
w razie niezgłoszenia się wylegitymowanych spadko
bierców, przechodzą na własność skarbu państwa.

—  W ypadek w te a trze . W Szegedynie podczas 
obchodu 50-letniego jubileuszu pisarskiego Mauryce
go Jokaia w teatrze zapadło się podium sceny. W ie
le osób ranionych. Jedna aktorka złamała nogę.

  Nekrologia, w Sussaku obok Rieki zmarła 5
b m. pełna zalet umysłu i serca hrabina Gizela Z a- 
ł i i s k a  z domu Nentwich de Cerkouty, żona hr. 
Emila Załuskiego, wnuka wielkiego kuchmistrza ko
ronnego na dworze Stanisława A ugusta, hr. Teofila 
Załuskiego i małżonki tegoż stcundo noto Maryi 
z Górskich.

—  Antoni R y s z a r d ,  kontrolor Banku Pobożnego 
w Krakowie, porucznik z r. 186 3 , członek komisyi 
historyi sztuki Akademii Um iejętności, przeżywszy 
lat 52, zmarł tu dziś. Pogrzeb odbędzie się w nie
dzielę o godz. 3 po południu z krypty kościoła XX. 
Pijarów  wprost na cmentarz.

ski specyalista w rzeczach archeologii chrześciańskiej 
w bardzo poczytnym artykule obznajamia publiczność 
szerszą ze „Znaczeniem badań katakumbowych dla 
historyi sztuki i religii." „Kwestyę upadającej w ła
sności ziemskiej “ rozbiera fachowem piórem p. A. 
Kłobukowski, dając na nią naukową odpowiedź i 
wskazówki postępowania na przyszłość. I)la zajm u
jących się powieściami Zoli, wiele interesu przedsta 
wią uwagi krytyczne o Doktorze Pascalu, pt. „Koniec 
epopei", pochodzące z pod wytrawnego pióra p. Bo 
gusławskiego. Gdy wreszcie wspomnimy „Kronikę 
wiedeńską1' p. E . Lipnickiego i rozprawkę p. Stru- 
vego „Uzdolnienie i rozwój umysłu filozoficznego —  
samo już wyliczenie to wskaże, jak  pełnym zajmującej 
treści je s t zeszyt B ib lio tek i Warszawskiej.

N ow e książk i nadesłane redakcyi:
  Stanisław W o y n e k o - T o m k i e w i c z :  F ilo 

zofia w Polsce w XV i XVI wieku. K ral ów 1894. 
Nakład autora.

  Vereinigte Ausstellungen im Jahre 1894 in
Mailand. Uebersicht des Programmes der internatio- 
nalen Arbeiter-Ausstellung. Medyolan, 1893.

Dział ekonomiczny.

Repertuar teatru m iejskiego 
w Krakowie.

W sobotę 13 b. m .: Flipotta , komedya w 3 ak 
tach Juliusza L em altre’a.

—  Dnia 11 stycznia pochm urno, termometr od 
— 10*0 doszedł do — 7-5 C. Barometr zwolna opa
d a ;  o godz. 7-ej rano dnia 12 stycznia stan jego 
był 755'6 mm., termometru — 12-0 C. W iatr wschodni 

W sobotę dnia 13 stycznia: św. Hilarego b. i 
Gotfryda.

Ruch artystyczny i umysłowy.
P rzegląd  pow szechn y. Od początku do końca na

rw iem y interesującym zeszyt styczniowy tego miesię
cznika. Bolesnej a tak  aktualnej sprawy, ja k  „Dzi
siejsze stosunki w Królestwie polakiem" dotyka ar 
tykuł pierwszy, malując mianowicie stan Kościoła i 
prześladowanie wiary, nietylko w K rólestw ie, ale i 
W innych częściach zaboru rosyjskiego. —  X. J. Ba- 
deni w dalszym ciągu żywota X. Karola Antoniewi
cza opowiada jego „Pierwsze dni w klasztorze." — 
„D rugi wieczór nad Lemanem" równie, jak  dawniej
szy „pierwszy", wyszły z pod pióra X. M. Moraw
skiego i przypominający słynne de M aistra „Soirćes 
de St. Petersbourg" w świetnej formie dyalogowej 
określa wzajemny stosunek w iary i nauki. P . Lucyan 
Rydel streszcza „Nowy pogląd na estetykę", zawarty 
w książce p. Sourieau, który zużytkowując najśwież
sze badania nad hipnotyzmem i suggestyą, stara się 
wrażenie estetyczne uzasadnić fascynacyą i do bar
dzo ciekawych dochodzi rezultatów. —  Wspomnieć 
wreszcie warto artykuł p. J. Nuckowskiego „Ze św ia
ta  nauk i wynalazków", rzucający światło na pyta
n ie : czy rośliny c z u ją ? — następnie d. c. „Urywku
z pam iętnika" p. Kraskowskiego o wygnaniu na Sy
b ir  i X. A. Boca krytykę ostatniego rocznika M u
zeum, czasopisma Tow. nauczycieli szkół wyższych. 
Dopełnia zeszytu kronika literacka.

B ib lioteka w arszaw sk a . Zajmująco i starannie do 
brana treść wydanego przed samym Nowym rokiem 
zeszytu grudniowego zawiera dokończenie pierwszego 
tomu „Rodziny Połanieckich", z przejmującym opi
sem pogrzebu L itki, od którego Połaniecki i Marynia 
milczącą zgodą zaczynają się uważać za narzeczo
nych, jakkolw iek w Połanieckim żal po stracie Litki 
przygłusza wszystkie inne myśli i uczucia. Bardzo 
ważnych kilka przyczynków do wiadomości o poezyi 
polskiej XVI i XVII wieku przynosi nam artykuł 
profesora Briicknera p. t. „W iersze zbieranej dru
żyny" oparty na badaniu rękopismów polsk.ch biblio
teki cesarskiej w Petersburgu. P. W eyssenhoff u-

5 Ł . T - .  LaTg&LZ
sternej formy poezyj pt. „Z »  y

Wybory u zu pełn iające do Izby handlowo prze
mysłowej w Krakowie zostały już ukończone. 
Wynik skrutynium jest następujący: w okręgu 
krakowskim zostali wybrani z wielkiego hindlu 
pp.: Bober Juliusz, Epstein Juliusz, Landau Hirsch; 
z małego handlu pp : Fritsch Herman, Merz Wił 
helm, Dawid Mandel.

Z wielkiego przemysłu pp. Dattner Maurycy, 
Fraenkel Samuel i Schmieja Edmund; z małego 
przemysłu p. Rehman Stanisław. W okręgu tar 
nowskira: z wielkiego handlu pp. Joachim Perl 
berger i Resch Zygmunt; z małego handlu p. Hol 
zer Izak. Z wielkiego przemysłu Falter Józef i 
Zins Dawid; z małego przemysłu p. Pisz Józel 
z Tarnowa.

Z T ow arzystw a  ro ln iczego. Komitet Towarzystwa 
rolniczego krakowskiego na posiedzeniu odbytem 
w dniu 29 grudnia 1893 r., przyjąwszy do wia 
domości sprawy załatwione prezydyalnie, powzią 
na wniosek sekcyi hodowlanej następujące uchwały

W sprawie odezwy Wydziału krajowego, żąda 
jącej przedstawienia na przewodniczących komisyj 
licencyjnych osób, które nie były już poprzednio 
mianowane na członków tych komisyj przez wy
działy Rad powiatowych lub Towarzystw rolni
czych okręgowych, postanowiono zwrócić uwagę 
Wydziału krajowego, że na przewodniczących po
wołani być muszą ludzie najodpowiedniejsi i naj
poważniejsi i że w razie podwójnego ich wyboru 
łatwiej jest wymienionym powyżej korporacyom 
powołać kogo innego na zwykłego członka ko 
misyi.

Co do żądanego jednoczesnego mianowania tych 
przewodniczących dla komisyj wszystkich okrę 
gów i powiatów zachodniej części kraju, to ze 
w zględu, że licencyonow anie ma się  odbyw ać co 
rok kolejno w kilku tylko powiatach; że mandat 
członków komisyj jest trzechletni, a licencyono
wanie ma trwać lat sześć; że mianowanie prze 
wodniczących jest często dosyć trudne; że wresz- 

| c :e po trzech latach wybory muszą być ponowio
ne, a tymczasem wielu mianowanych obecnie prze
wodniczących może zmienić miejsce pobytu lub 
umrzeć — komitet ogranicza się na razie do pro
ponowania przewodniczących dla komisyj tych 
tylko powiatów, w których licencyonowanie ma 
odbyć się w pierwszych trzech latach.

Na wezwanie komitetu Towarzystwa gospod. 
galicyjskiego, by dla porozumienia się w sprawie 
opracowania spisu bydła krajowego przeznaczyć 
w czasie sesyi zimowej delegata z komitetu To 
warzystwa krakowskiego, wyznaczono do tej czyn 
ności wiceprezesa Towarzystwa p. Maryana Dy 
dyńskiego.

Następnie postanowiono:
Rozesłać Towarzystwom roln. okręgowym okól

nik Namiestnictwa w sprawie tępienia chrząszcza 
majowego.

Ogłosić w Tygodniku rolniczym  przysłane przez 
krajową dyrekcyę skarbu objaśnienia co do zbioru, 
mielenia i zakupna piołunu, mają1 ego być użytym 
do wyrobu soli dla bydła, oraz umieścić w Czasie 
wskazówki co do jego uprawy i miejsca nabycia 
nasienia.

Przyjęto do wiadomości nadesłaną przez zarząd 
ogierów skarbowych w Drohowyżu odpowiedź od
mowną ministerstwa rolnictwa na podanie komi
tetu o reorganizacyi instytucyi ogierów rządowych 
i postanowiono oczekiwać dalszej inieyatywy ze 
strony Towarzystw rolniczych okręgowych zawe
zwanych ku temu przez Towarzystwo rolnicze 
wielickie.

Uchwalono poprzeć w ministerstwie i w Radzie 
państwa uchwały kongresu rolniczego w Wiedniu, 
tyczące się podatku zarobkowego i statystyki roi 
niczej, oraz wystosowany w tymże kierunku me- 
moryał Towarzystwa rolniczego w Opawie.

Reskrypt ministerstwa w sprawie otwarcia gra
nicy dla wywozu paszy, przyjęto do wiadomości

Nadesłane przez Wydział krajowy przepisy 
w sprawie administracyi stałego funduszu pożycz 
kowego dla przemysłu rolniczego, postanowiono 
ogłosić okólnikiem.

CZAS z Soboty 13 Stycznia 1894.

Na delegatów do ankiety kolejowej, których 
dwóch tylko mają przedstawić wszystkie Towa
rzystwa rolnicze Cislitawii, zaproponowano prof. 
Piłata i bar. Dobbelhofa Dier’a , oraz postanowio
no przesłać na ich ręce memoryał w sprawie ko
niecznych opustów kolejowych w Galicyi.

Przyjęto z ubolewaniem do wiadomości pono
wne złożenie mandatu przez prof. Dra Edwarda 
Janczewskiego, jako członka kuratoryi szkoły roi 
niczej w Czernichowie, a wybór nowego członka 
odroczono do następnego posiedzenia komitetu.

Przyjęto do wiadomości nadesłany przez Wy 
dział krajowy odpis reskryptu ministerstwa han
dlu , dotyczący zniżek taryfowych dla przewozu 
zboża, paszy dla bydła i nawozów handlowych 
na kolejach państwowych.

Zażądane przez ministerstwo rolnictwa przed
stawienie kandydatów na sprawozdawców o sta
nie zasiewów i żniw przekazano pp. Lippomano- 
wi i Lewieckiemu.

Zapytanie Izby handlowo-przemysłowej w Kra
kowie o opinię komitetu co do zakazu gry różni
czkowej przy handlu zbożowym, postanowiono 
przesłać hr. Scipionowi z prośbą o wystosowanie 
odpowiedzi.

Nareszcie co do ubezpieczeń robotników gospo 
darskich i niemożliwych do wykonania przepisów 
p. inspektora Nawratila, zaproszono p. Or, iszew- 
skiego do opracowania i przedłożenia komitetowi 
odnośnego memoryału.

Sprawozdanie z targu zbożowego naKleparzu.
Kraków 12 stycznia.

Wskutek trwającej stagnacyi, nagromadziły się 
na tutejszym placu znaczne bardzo zapasy zboża, 
tak, że nadchodzące świeże transporta z trudno 
ścią znajdują umieszczenie w składach miejsco 
wycb. W tych warunkach niewielkie zresztą po
trzeby konsumcyi znajdują łatwe zaspokojenie, 
a kupujący, mając do wyboru znaczne partye, 
stają się wybrednemi i tylko lepsze gatunki po ce
nach niskich kupują. Z drugiej strony mroźne po
wietrze usposabia właścicieli zboża wyczekująco, 
tak, że niełatwo godzą się na ustępstwa, przez co 
większe obroty miejsca nie mają, a transakeye, 
jakie przychodzą do skutku, odbywają się na 
podstawie dotychczasowych notowań.

Płacono pszenicę białą 7 60 do 8-15 z łr.; czer
woną 7‘50 do 8-— złr.; żółtą 7-40 do 8’— złr.; 
żyto 6'30 do 6 60 z łr.; jęczmień browarny 6 75 do 
7-— złr.; na kaszę 5-35 do 5 6 5  złr.; owies 6 30  
do 6 85 złr.; rzepak 1250 do 13 40 złr.; wyka 1 — 
do 7-50; koniczyna czerwona 70—80; biała 65— 
75. Wszystko za 100 kilogramów.

Bank galicyjsk i d la handlu i przem ysłu .

Telegramy własne „Czasu*.
Lwów 12 stycznia. Wczoraj po posiedzeniu 

8ejmowem ukonstytuowała się komisya szkolna, 
wybierając przewodniczącym ks. Czartoryskiego, 
zastępcą  przewodniczącego prezesa Akademii 
lir. Stanisława T arnow sk iego , a sekretarzami hr 
Reya i rektora Ćwiklińskiego. Następnie przystą
piono do rozdziału referatów. Sprawozdanie Rady 
szkolnej krajowej o szkołach ludowych i semina
ry ach oddano do referatu p. Wojciechowi Dzie- 
duszyckiemu, o szkołach średnich p. Ćwiklińskie
mu, sprawozdanie z czynności departamentu 
oświaty Wydziału krajowego p. Reyowi, a petycyę 
Towarzystwa pedagogicznego o zniżenie lat służby 
nauczycielom ludowym p. Zollowi.

W i e d e ń  12 stycznia. Do Polit. Corresp. do
noszą z Petersburga, iż w tamtejszych kołach dy
plomatycznych znowu mówią o ustąpieniu już 
w najbliższym czasie barona Mohrenheima z po
sady rosyjskiego ambasadora w Paryżu. Ustąpienie 
to pociągnie za sobą szereg ważnych zmian w dy- 
plomatycznem ciele rosyjskiem. Donoszą także, iż 
Bunge ma porzucić stanowisko prezydenta komi
tetu ministrów, a następcą jego zostanie naczelny 
kontrolor państwowy Filipow. W takim razie 
kontrolorem państwowym zostałby towarzysz mi
nistra skarbu Iwaszenkow.

Wiedeń 12 stycznia. Odpowiedź rządu austry 
ackiego na propozycye Rosyi w sprawie traktatu 
handlowego, odeszła dzisiaj do Petesburga.

zniesienie ceł zbożowych i podatku od środków 
żywności, dałoby w rezultacie uszczerbek w do
chodach w kwocie 2693/4 milionów złr. który mu
siałby być pokryty przez poszczególne państwa. 
Obciążeniu klas uboższych podatkami pośrednimi 
przeciwstawić wypada ulgi wywołane przez pota
nienie artykułów handlowych, produkowanych 
masami, a ulgi te są następstwem zawarcia tra
ktatów handlowych, tudzież ustawodawstwa so- 
cyalnego. Projektowane zaprowadzenie państwo
wego podatku dochodowego, pociągnęłoby za so
bą uszczuplenie autonomii podatkowej poszczegól
nych państw, dlatego pozostaje tylko droga opo
datkowania pośredniego.

Wyższe opodatkowanie tytoniu, które przy o- 
becnym systemie jest niemożliwe, odpowiada wyma
ganiom sprawiedliwości. Plantatorowie uwolnieni 
zostaną wskutek przedłożenia od podatku krajo
wego i uciążliwej kontroli; przypuszczalne zmniej
szenie konsumcyi będzie minimalne, a obawa u- 
traty zarobku przez robotników w fabrykach ty 
toniowych nie jest uzasadnioną. Rada związkowa 
obstaje przeto przy przedłożeniu i nie myśli o je
go cofnięciu ani osłabieniu.

Fulda 12 stycznia. Zmarł tu biskup Weyland. 
Pary® 12 stycznia. Na wczorajszem posiedze

niu Izby wybrany został Dupuy ponownie prezy
dentem 290 glosami na 357 głosujących.

Pary® 12 stycznia. Ajencya Havasa donosi 
z Melilli: Zamianowanie Alielrubia baszą teryto- 
ryum Melilli jest przedmiotem żywych dyskusyj. 
Alielrubia bowiem uważany jest za nieprzyjaciela 
Hiszpanii.

Kzyin 12 stycznia. Oddział wojska przybyły 
z Rawenny do Katanii, powitała miejscowa lu
dność pełnemi zapału okrzykami: „Niech żyje," 
wznoszonemi na cześć armii. Ludność domagała 
się odegrania królewskiego hymnu.

Dzienniki wojskowe upoważnione zostały do 
oświadczenia, że pogłoski o wydanym rzekomo 
przez ministra wojny rozkazie postawienia na sto
pie wojennej twierdz na granicy francuskiej i 
szwajcarskiej, oraz fortów w zatoce tyrheńskiej, 
są pozbawione wszelkiej podstawy

Kzj m 12 stycznia. Aresztowany X. Urso 
przewieziony będzie do Palermo. Krążą pogłoski, 
iż odkryto poszlaki, stwierdzające, że między dep. 
Defeliee a X. Urso istniało porozumienie co do 
rewolucyjnej agitacyi w Sycylii.

In lio n a  12 stycznia. W ciągu wczorajszej 
nocy eksplodowała przed „Casino Dorico" puszka, 
wypełniona rewolwerowemi nabojami. Wybuch nie 
zrządził znaczniejszej szkody. Także na kilku in 
nych punktach miasta eksplodowały podłożone 
petardy.

Madryt 12 stycznia. Pożar zniszczył część 
niezamieszkałego jeszcze nowego gmachu poseł 
stwa niemieckiego.

Zofia 12 stycznia. Ustawa budżetowa sank 
cyonowana na rok 1894, ustala ogólne wydatki 
na 102,270,982 franków, z tego wypada na dług 
publiczny 17 na budżet wojenny 22 l/a, na 
roboty publiczne 13, na oświatę 9 milionów fr. 
Ogólne dochody preliminowano na 101,077,550 
franków ; z tego przypada na podatki bezpośre 
dnie 42 milionów, na podatki pośrednie 22l/i  mi 
lionów.

Petersburg 12 stycznia. Preliminarz budże 
towy na rok 1894 wykazuje, że ogólne dochody 
i rozchody równoważą się w kwocie 1,083,610,000 
rubli.

Konstantynopol 12 stycznia. Według osta 
tniego biuletynu o stanie epidemii, zachorowały 
na cholerę 2 osoby, umarły 4. Z Adryanopola 
Demotyki i Saloniki nie nadeszły dotychczas ża 
dne wiadomości.

Kio de Janeiro 12 stycznia. Wskutek eks 
plozyi działa na pokładzie statku „Tamandare, 
zginęło 5 osób. W forcie Villegagnon zaszła także 
eksplozya, przyczein 15 osób utraciło życie.

THE MUTUAL

Telegramy biura koresp.
Wfiedeń 12 stycznia. Spór wybuchły między 

Austro-Węgrami a Serbią z powodu pobierania 
przez Serbię podatku zarobkowego od towarów 
importowanych z Austro-Węgier, poczytany być 
może za ukończony wskutek złożonych przez rząd 
serbski piśmiennych oświadczeń, zgadzających się 
w zupełności na uwagi poczynione przez rząd 
austro-węgierski o ostatnich serbskich propozy- 
cyach.

Praga 12 stycznia. Wybory uzupełniające 
do sejmu krajowego z większej własności rozpi 
sane zostały na d. 8 lutego.

Berlin 12 stycznia. Parlament przyjął w pier 
wszem czytaniu prowizoryczny traktat handlowy 
z Hiszpanią. Przy pierwszem czytaniu przedłożę 
nia względem zaprowadzenia podatku tytoniowe 
go, oświadczył sekretarz stanu Posadowsky, że

Kurs walut 
* papierów wartościowych.

12 stycznia.

W aluty.
Ruble rosyjskie papierowe za 100 . .
Marki niemieckie es   ....................
2ó-trankówka . • • • ...........................
>ukaty c e s a rs k ie ...................................

•kc-ble s r e b r n e ................................   . .

Papiery wartościo we.
L i s t y  z a s t a w n e  

w* 100 zh. im wart. oprócz kuj anu bież. 
|  V / .  galic. banku hipotecznego . .

” ” z 10% prem.
■4 , galio. Tow. kred. ziemsk. meokr. 
‘% V „ 41 let.
n  n „ 56 lot.ą , «/ ” u u

banku k; .joweg<
. L«sty zaŁl kred. ziemsk. w Waoi-i 

4 / , / Listy zast. Tow. kred) t. zieiroB 
Królestwa Polskiego (—) za .00 Albl' 
imiennej wart., oprócz kup-au <eż., 
w rublach i kop. . v

płacą

132 50 
€0 
9 80 
5 80 
1 iO

133 50 
61 40 
9 9Ł 
5 90 
1 30

100 10 (00 80
100 60 101 40
109 70 110 40
98 _ 98 75
98 _ 98 75
98 20 98 90

100 20 100 90
101 50 103 --

98 99

Obligacye 
(za 100 złr. imiennej wartości 

oprócz kuponu bież.).
4% galicyjskie propinacyjne . . 
5% komun. gal. bank. kraj. II em. 
4% pożyczki krajowej galic. . . 
4% pożyczki kraj. koronowej . 
4 ‘/» /« pożyczki kraj. galic. . .

J l  Listy "likwidacyjne Król. Pol! 
źa 100 rubli im. wart., oprócz 
kuponu bież., w rublach i kop.

Akcye
(za sztukę oprócz kup. bież.) 

galicyjsk. banku hipotecznego . 
kolei Karola Ludwika . . . .

„ lwowsko-czermowieckiej .

Losy
niasta Krakowa • •

Stanisławowa ■ • • • •
uego krzyża au sg acfae  

włoskie . 
budowy tumu (Bazylika) .

czerwonego

węg.

płacą żądają
złr. ct. złr. ct.

97 40 
102 -
95 75
96 10 

100 -  
103 50

98 30

97 -  
100 70

95 25 96 75

360 -  
215 -  
261 50

370 -  
217 
264 -

24 - 26 -

18 76 
12 -  
13 -  
9 90

19 50
13 -
14 -  
10 40

najw iększe i najbogatsze w świecie 
Tow arzystw o ubezpieczeń przyjm uje od 
osób w średnim wieku ubezpieczenie 

na życie na 20 lat i

poręcza
po upływie tego czasu zwrot około 
85 do 90 procent wypłaconych premij. 
Oprócz tego bonifikuje swym zabezpie
czonym , jako  wzajemne Towarzystwo 
cały  nagromadzony zysk, przezco w pła
cone premie odsetkują się około 4 pro
cent procentu na procent. (82)

Główną ajencyę ma: Adolf Scherer 
w K rakowie ul. Szpitalna 1. 6 ; miejsce 
inkasa: filia galic. akc. Banku hipotecznego.

> y y w

Dr Seweryn Berson
przeniósł swe bióro adwokackie do Krakowa, 
ulica Grodzka 1. 49 (wchód z ul. Kanoniczej 1. 4).

na I piętrze. (146 1-3)

Wszech nauk lekarskich

D r  T e o f i l  T y § z e c k i
kierownik Tow. gimnast. „Sokół" 

powróciwszy z Berlina po odbyciu specyalnych 
studyów na klinice ortopedycznej prof. Wolffa, 
leczy skrzywienia kręgosłupa, oraz wszelkie cho
roby z zakresu ortopedyi, gimnastyki leczniczej i 
mięsienia (massage). — Ordynuje od godz. 3 —5 

po poł. Podwale 12 parter. (2907 4-5)

Dr Maurycy Orliński
otworzył kancelaryę  adw okacką 

w Radomyślu (przy Czarnej).
(136 2-3)

P r z e c i w  n i e ż y t o m
przyrządów oddechowych, w kaszlu, nieżycie, 
chrypce i innych dolegliwościach szyi uży

w ają lekarze ze skutkiem

TONIEGO
D U R

OŁAWA ALKALICZNA
samą lub mieszaną z ciepłem mlekiem.

Wywiera ona lekko rozwalniający, orzeźwia
jący i uspakajający sk u tek , ułatwia wydzie
lenie śluzu i jest w tych wypadkach zna- 

(II.) komicie wypróbowaną. (70 1-)

Od Administracyi „Czasu"
Na zakupno domu ś. p. Jana Matejki złożył za 

pośrednictwem prof. Dra M. Sokołowskiego p. Jan 
GOtz z Okocima 100 złr., Wydział Rady powia
towej w Gorlicach 25 złr.

Dla głodnych dzieci nadesłano pod lit. M. H. 
z Meranu 5 złr.

K A D f i M Ł A l H K .
(Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyi'.

Użycie ZlÓllEK C11AMBARDA zawsze 
skutkuje pomyślnie, ile razy chodzi o przywrócę 
nie prawidłowego działania funkcyi trawienia. Jest 
to najlepsze lekarstwo na zatwardzenie i na wszel
kie słabości, jakie ono pociąga za sobą. Bóle gło
wy, zaćmienia w oczach, utrata apetytu mdłości, 
trudność trawienia, odęcie żołądka i t. d.

Użycie tego środka jest zalecanem szczególnie 
osobom skłonnym do przypadłości, które wyma
gają ścisłej regularności stolca, a mianowicie: u- 
derzeniom krwi do głowy, hemoroidom, wyrzutom 
naskórnym i t. d.

We Lwowie w aptekach PP. Mikolascha, We- 
wió/skiego, Ruckera, Lachowicza, Beisera i Skle 
pińskiego. W Krakowie w aptekach PP. Redyka 
i Wiszniewskiego. (11 11-)

Firm a L. L«*ichner, parowa fabryka kosme
tyków (pudry i bielidła) odznaczoną została na 
wystawie w Chicago pierwszą nagrodą za swoje 
słynne i nieszkodliwe wyroby, mianowicie tłuste 
pudry i bielidła. Jestto wielki zaszczyt i odszcze- 
gólnienie tej fabryki i daje dowód dobroci jej 
wyrobów, które między paniami bardzo są roz
powszechnione i łubiane. (86)

K U K S A  T E L E G K A F I C Z I E .
Wiedeń 12 stycznia, 2 godz. 30 min. po południu.

Lond' 
Napoleony

« g papiei opod..
A >> srebrna „

4% złota . . . 
g 4% koronowa 

Akcye ban. austr.-w. 
kredytowe . 

dyn 
oleo 

Dukaty
M ark i.....................
4"/» Renta węg. kor.
4% „ „ złota
Losy prem w ęg.. .
Losy tureckie . . .

Usposobienie giełdy: stałe.

Berlin 12 stycznia.
Banknoty austr.. .
Krótki Wiedeń . .
Banknoty ro s .. . .
5 '/, Listy zast.pols.

złr. ct.
98 15 A nglobank............
97 90 U nion .....................

119 20 Bankverein . . . .
96 70 Akcye Landerbank.
1037 „ kol. Kar. Lud.

3f 4 — p „ lwowsko-
124 50 czermow.

9 90% 
6 87

„ „ połudn. 
E lb e th a l ................

61 02% N o rd b a h n ............
94 65 Staatsbahn . . . .

116 70 A lp in ......................
148 25 
57 30

Akcye tytoniowe . 
R ub le ................ .

s i r .  e t.

155 — 
261 — 
127 25 
257 10 
216 25

263 -  
1( 9 50 
244 fO

2930 
313 37 

53 40 
199 75 
132 75

163 60 4% Listy likw. pols. 
Akc. kol. Kar. Lud

«•»
163 40 1 _ _
218 40 „ austr. kred. . 217 60

64 8 v i Ultimo Ruble . . . 218 —

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 

Michał Chylińskie

C e n n i k  
lwowskiej Izby handlow ej.

Łwńw 11 stycznia.

Akcye gal. banku hipotecznego 
5% listy banku hipotecznego . 

» » hipot. z 10% pr.

4%%. listy galic. banku kraj. . 
4% o listy gal. Tow. kr. ziem. 411.
^  J(* /•  n  »  „ „  „  . .
4%. t) .  „ ,  „ 561.
ttaiic. obligacye indemmzacyjne 
i i  propinacyjne .
4 /, l% oblig. pożyczki kraj. gal.

Kurs g ie łd y  w arszaw skiej.
W a r s z a w a  11 stycznia.

5% listy zast. Tow. kred. . . 
4%%
4'/. „ likwidacyjne” Król. Pol. 
5"/, „ zast. m. Warszawy ser. I
57. .  .  „ „ „ V

płacą żądają
złr. ct. złr. ot.

360 - 370 —
100 80 101 50
109 70 110 40
100 - 100 70

101 20100 to
97 30 98 -
98 30 99 -
98 20 98 90
_ — —- --
97 80 98 50

102 — 102 70

rub. k. rub. k.

_ 98 75
_ _ 96 86
____ 102 -

101 25

Kurs g ie łd y  w iedeńskiej.
W i e d e ń  11 stycznia. 

Renty
4 7„%  papierow a.................... ....
4/i.7o s reb rn a .........................
4% złota austryacka . . .
5% papierowa austryacka . .
4 /, złota węgierska . . . .  
57. papierowa węgierska . .

Obligacye 
5% indemnizacyjne galicyjskie 
47. „ węgierskie
4%% pożyczki krajowej galic.
!• /'  • * .4 /, propinacyjne galicyjskie.

L isty  zastawne i  dłużne. 
3% dł. pr. austr. Tow. kred. 1880 
4% n „ .  ,  „ 1889
5'/, zast. gal. Ban. hip. z 107, pr-
5% „ „ „ „ . . . .
* /* /oi ) n n » • • • _ •
47o zast. gal. Tow. kr. ziem. 411. 
4 '/ •/
4 '/ ” ” ” ” ' 5 6 1‘! / • „  « n n n „  ̂ Ob 1.
4 /, % zast. gal banku kraj. . . 
4% austro-węg. banku . . . . 
4% dłużne prem. węg. bank. hip.

żłr. ct.
płacą żądają

złr. ct.

98 05 98 2' 4%
97 70 97 91 4%

119 15 119 3‘ 4%
— - — — 3%

117 — 117 20 4%

94 85 95 85
100 — 100 8C
95 60 96 —
97 65 98 65

114 50 115 50
114 50 115 -
109 75 109 85
101 ~ 101 50
100 15 100 50
98 - 98 76
98 25 98 76
98 25 98 75

100 50 — _
99 90 100 70

128 50 129 10

Priorytety
4°/. kolei północnej Ferdynanda 

Koszyce-Bogumin . . 
Lwów-Czem. opodat.

n nieopod. 
południowej . . . . 
węgiersko - galicyj skiej

Akcye
anglo-austryack. banku 120 złr. 
wiedeńsk. banku związk. 100 „ 
austr. zakł. kred. ziem. 80 „ 
aust. z.kr.dlahan.iprzem . 160 „ 
węg. banku kredytów. 200 „ 
galic. banku hipoteczn. 200 „ 
austr. ban. dla kraiów kor. 200 „ 
austro-węgiersk. banku 600 „
U n ionbanku ..................... 200 „
kolei Albrechta. . . .200 „

„ Alfblda . . . .200 „
„ * północ. Ferdynad. 1050 „
„ Koszyce Bogumin.200 „
„ Lwow.-Czemiow. .200 „
„ państwowej . . .200 „
„ południowej . . . 200 „
„ węgier.-galicyj skiej 200 „ 
o węg. półn.-wschod. 200 „

płacą żądają
złr. et. złr. ct.

99 80 100 8(
96 35 97 3
88 40 89 4<
96 — 96 90

149 50 150 50
95 60 96 60

154 60 
127 -  
452 -

428 -  
362 -
258 40 

1 30
259 50 
95 60

2920 
186 60 
263 ~

155 -  
127 6( 
456 -

428 60

259 20 
1038

260 5< 
96 50

2940 
187 50 
264 -

313 50314 60
101 75 
203 75 
201 50

111 50 
204 75 
202 50

górnicze Alpine Montan 100 złr. 
tureck. Tow. tytoniów. . 200 fr.

Losy
państwowe z r. 1854 po 250 złr.

„ 1860 „ 500 „
„ 1860 „ 100 „
„ 1864 „ 100 „

węg. prem. z r. 1870 „ 100 „
„ reguł. C i s y ....................

austr. reguł. D unaju . . . . 
miasta Wiednia z r. 1874 . . 
serbskie 100 frankowe . . .
t u r e c k ie ....................................
węg. budowy tumu (Bazylika) 
kredytowe z r. 1858. . . .
miasta K r a k o w a .......................-
czerwonego krzyża austryackie

R u d .it .  . . ? . 
miasta Stanisławowa . . .

W aluty.
Dukaty cesa rsk ie ....................
2 0 -fra n k ó w k i..........................
Funty szterlingi angielskie .
Marki niem ieckie.....................
Ruble papierowe . , . . .

płacą żądają
złr. ct. złr. ot.
54 30 54 80

145 60 146 50
146 60 147 40
161 - 162 -
196 - 196 50
148 - 149 -
141 - 142 -
128 25 129 25
173 - 173 60
40 - 40 8)
57 70 68 20
10 25 10 50

195 - 196 —
25 - 26 —
18 60 19 20
12 76 13 25
23 50 24 60
— —- 49 -

6 86 6 88
i  9 8“ 9 89

12 40 12 41
60 96 61 —

1?3 - 134 -

banknoty zagraniczne i mc nety kupuje i 
sp rz ed e  pod n^jkorzyitni? tzemi warunkami

W y m i l l t y  f i l i i  C§ ko  V |H »  ^ | L  B a i l k l l  a  Zlecenia z prowmcyi uskutecznia się
* odwrotną pocztą bez doliczenia prowizyi.



4 CZAS z Soboty 13 Stycznia 1894.

Nakładem Księgarni katolickiej 
D ra  W ła d .  M I lk o w sk ie g o

w K r a k o w i e
wyszła świeżo książeczka pod tytułem

Rok szczęśliwy.
Zdania Ojców świętych, 

na k tżdy dzień roku rozłożone
przez

0. J. HILLEGEERA,
Tow. Je i.

W yd; nie eleganckie w oryginalnej oprawie. 
C e n a  30 centów, z przesyłką o 5 cnt.

więcej. (1 1 9  2 -6 )

2" h .  iczący, urzędnik fabryki powszechnie zna
li**! '.-modnego charakteru, nie mający sposobao- 

enia swojego losu, pragnie poznać 
a lę  ■ anlenbą młodą od lat 18tu do 22, 
b ru i . , lub b londynką, posiadającą 1500 zir.
do 2 złr. posagu, w celu zawarcia związku 
uaiżciiskiego. D yskrecya pod słowem honoru. 
I askaw oferty przy nadesłaniu fotografii upra 
8 ' i p ■ lit. V . l i s  paste restante flszana 
I ł  o l n a .  (149 1-2)

Lekcye gimnastyki
zi.o  •. we i osobne, jak również l e k c y e  
» • r s n i e r k i ,  pobierać można w Zakła- 
d'. Janastyczno ortopedycznym przy ul. 

s k i e j  pod Nr. 15, I. piętro. Na 
mogą być także udzielane lekcye 

yonatach i w domach prywatnych, 
td prowadzony jest przez nauczy- 

1 oświadczonego dlugolet. praktyką.
(2633-6-)

feczyciel gimiazyainy
z r- ritym językiem niemieckim, wła- 

zarówno językiem polskim, który 
się na uniwersytecie wiedeńskim, 

lekcyj języka, konwersacyi i lite- 
niemieckiej uczniom prywatnym 
’.czającym do szkół publicznych, 
iwuje do matury i wstępnych egza 
inów za umiarkowaną cenę. 
domośc pod adresem: Juliusz  

l|t* d u K rakowie przy ulicy 
ISrat Jej pod Ł. O na parterze.

Nowy wózek
y, elegancki, nieużywany, na do- 
:h resorkach i welocypedowych 

z materacykiem, jest zaraz tanio 
dania. — U l. Grodzka Ł. 60, 

i p i c  ro, drzwi Ł. 3. (142 3-3)

ajmę każdego czasu,
kwietnia lub Igo  lipca b. r. 

t d u ż y  lu b  d w a  obok 
frontowe, przy ulicy pryncy- 
ruchliwej. —  Zgłoszenia oso- 

liędzy godz. 1 a 2 codziennie 
owne pod adresem : St. L., ul. 
wskiego L 4 , II. piętro, mie- 

s-fkao L. 32. (138-2-3)

d .

Su,

nieszF
lekarz

I  T l i B  (gilzi|)
ieniczne, nieklejone, fabryki

. N iem ojowskiego,
~aków, Lwów,
nice L. 28, ul. Hetmańska 24, 

przez powagi lekarskie za zupełnie 
we. Każda paczka zawiera orzeczenie 
100 sztuk  od 12 ct. wzwyż. P rzy za- 
na prowincyę od 5000 sz tu k , fabryka 

posyła opłatnie. (98 4-)

Po z w jciu handlu galanteryjnego, istnie 
ją:ego 1 lat 20 przy ul. Grodzkiej 1. 13

otworzyłem
ciasnym przy u l. Gro dzkiej 1.10
H t A F I H l j :
zeniu ze  s p rz e d a ż ą  stempli 
i m arek  listowych.
najuprzejmiej Szan. Publiczności za 

dot,*, chr owe względy, polecam się nadal ła 
skawej pamięci, 

sposobności zawiadamiam, że 
będąc wodowym tokarzem, przyjmuję 
wszcis ie zamówienia na roboty w zakres 

mego fachu wchodzące, 
uskuteczniam szybko i z całą dokład. 
Ceny umiarkowane.

Przyjm uję również prenum eratę na wszystkie 
dzienniki czasopisma miejscowe.* (9 6  5 10)

J a n  B a je r ,
ok a rz  w  K rak ow ie, ul. G rodzka I. 10.

Harbi-tę Congo 2
Herbatą Pecco Congo 5£s$K £

ehem po 3 złr. 50 ct. do 6 złr. za kilo;

Herbatę Pakling Congo delikatnym
zapachem po 5 złr. za k ilo ;

Herbatę Souchong L S S f f i5:
kilogram ; (2637-8-14)

rozsyła za zaliczką

A .  W .  H A I T D Ł ,
handel dowozowy herbat i rumu 

w ( t e r n i e  m o r a w .

S o i r e e  M e r e l l i .

W  dl iach r i ,  1 5  i 1 «  
odbędzie się w K rako
wie kilka wielkich 
wyborowych wie
czorków przez ka
walera Merelli ze 
współudziałem L o l i  
m e r  e 11 i. mianow. 
mię dzy innemi prz ed sta- 
wienie n a jś w ie ż s z e j  p a 
ten to w a n ej m is te r y i:T h e  
w on derfu l M ysterie  Dark, 
zniknięcie damy w po
wietrzu między widza
mi , jakkolw iek kilku 
widzów związaną bę
dzie trzymać. C e n y  
m i e j s c :  krzesło nume
rowane zła. 1 50 cen., 

1. miejsce zła. 1, II. miejsce 70 c , wstęp 
na salę 50 c., galerya 30 c. B ilety są do 
nabycia w k sięg a r n i K rzy ża n o w sk ieg o .*  

Otwarcie kasy  o godz. 7, początek o g. 
8 wieczó.. (116 3-)

, , , , , , , ,  v v ~v <

„ Z ło ta  Księga Szlachty  Polskiej!1
Rocznik X V I  wyszedł z druku i został roze 

słany abonentom (2 9 4 1  4 10)
Otwiera się przedpłata na rocznik 

XVII a 6 złr. za egzemplarz.
Uprasza się o jnknwjwcześniejsze zgło

szenia rodzin ,  pragnących być pi mieszczo- 
nemi w X VII roczniku.

Bliższych szczegółów udziela niżej podpisany, 
k ióry także w y ł ą c z n i e  przyjmuje przedpłatę 

.Teodor Kycliliński.
P o zn a ń , S .  M arcin 21, dnia 3 grudnia 1 8 9 3  r.

TAPETY.
N A J W I Ę K S Z Y  S K Ł A D  F A B R Y C Z N Y

tapet krajowych i zagran icznych .
Rulon od 1 5  ct. wzwyż.

♦  WZORY PRZESYŁAMY BEZZWŁOCZNIE. ♦

K u tr z e b a  I M u r c z y ń sk i
w Krakowie. (2037 112 )

Kucharz UP*M
wiący dobrze po niemiecku i cokolwiek 
po francusku, poszukuje odpowiedniej po 
sady w kraju lub zagranicą. Adres: K. T. 
S r .  2 0 0  poste restante Lwów. 143-2 3)

Kamienica dwupiętrowa
ilisko plant, jest do sprzedania. — Wiado
mość u Portyera przy ul. D ł u g i e j  L. 34,

(118-2-5)

stare i nowe sprzedaje najtaniej (2294 446 )

EMIL WEINER, Wien, I., Salzthorgasse 4.

Cognac
■fary, destylowany z wina w łasne
go chowu, dostarcza opłatnie 4 bu
telki za 6 zła,  2 litry za 8 zła., m łody  
2 litry za zła. 480 , Kenedykt Hertl, 
właściciel dóbr, zamek Golltsch przy 
Gonobitz w Styryi. (68 2-52)

NOWY WYNALAZEK

n r  | X 0 R A
E D .  P I N A U l )
M ydło ....................................  a 1 1 X 0 1 1 *
Essency a d la  c h u s te k . . .  a  U X O IS A
W o d a tu a le to w a  a  1’I X O I t *
P o m a d a .................................h 1 1 X 0 1 1 *
O le je k ...................................  a  1 1 X 0 1 1 *
P u d e r ry ż o w y .................... a  1 1 X 0 3 1 *
K osm etyk .............................  a 1 'IX O R A
87, boulevard de Strasbourg, 87.

(14-11-)

Ola

s p eku la n tó w  g ie łdowych
niezbędna je s t

„NEUE FORTUNA“
finansowe pismo fachowe. 

(XVI. rocznik).
W  W iedn iu , /., Adlergnaae 6.

Nra okazowe darmo. (52-100-100)

W  C h i c a g o  n a g r o d z o n o

Ł e i c h n e p a
pudry

*

Leichnera herm elinowe pudry.
(85-1 5)

Są one najlepszemi pudrami w dzień i wieczór, nieszkodzącemi tw arzy i utrzym ują 
cerę ja k  wiadomo do starości m iękką i gibką, nadając je j delikatny, różany, młodociany 
kolor. Nie poznać, że osoba je s t pudrowana. — Do nabycia we fabryce w Berlinie, 
ScHUtzenstrasse 31 i w parfumeryach w zamkniętych słoikach, na których spodzie 
wyciśniętą je s t firma i znak ochronny. Należy żądać zaw sze: Leichnera Fettpuder.

L. LEICHNER, Lieferant der Kiinigl. T h ea ter

Złoty medal na  w ystaw ie powszechnej 
w P a ryżu  1889 r.

i
SUCHARD

NEUCHATEL(schweiz).

12592-10-)

Listowna nauka
Języka francuskiego, angielskiego i włoskiego, kupieckich rachun
ków, buchhalteryi, nauki o wekslach i handlowoóci, kaligrafii oraz

stenografii

w nauki.
Listy na próbę i prospekta d a r m o  i o p ł a t n i e .  (87-110)

K. k. konces. Privat - Lehr - Institn t des 
P r o fe s s o r s  L e o p o ld  P fa lz n e r ,  W ic u , I .,

F l e i s c h m a r k t  8.

N a jw y g o d n ie js z y  s y s te m  o s z c z ę d n o ś c i  w r a z  
z n a jw ię k s z e n i i  w id o k a m i w y g r a n ia

| T  O B O K  N A J W I Ę K S Z E J  P E W N O Ś C I  
nadają książeczki losowe utworzonego przez

BudapesterBantverejn-Aktien-Gesellscliaft
(kapitał akcyjny 3,000 000 zła., fundusz rezerwowy 600.000 zła.) 

okolicznościowego Towarzystwa losowego

—  „grupa —
Obliczona je s t ta  grupa tylko na 25 osób i rozporządza następnemi losami:

2 węgierskie losy premiowe
główna w ygrana 150.000 zła.

2 losy Cisańskie
główna w ygrana 120.000 zła.

2 losy z roku 1860
główna wygrana 300.000 zła.

2 losy z roku 1864
główna wygrana 150.000 zła.

2 wiedeńskie losy komunalne
główna wygrana 200.000 zła.

2 losy hipoteczne
główna w ygrana 50.000 zła.

2 losy kredytowe ziemskie
główna W} grana 45.000 zła.

2 losy kredytowe
główna wygrana 150.000 zła.

100 losów Jó-sziv
główna w ygrana 20.000 zła.

25 losów Bazyliki
główna wygrana 20.000 zła.

25 losów węgier. Czerwonego Krzyża
główna wygrana 25.000 zła.

25 losów austr. Czerwonego Krzyża
główna wygrana 50.000 zła.

25 losów włosk. Czerwonego Krzyża
główna wygrana 100.000 lir.

ogółem 216 sztuk
najlepszych losów prywatnych i państwowych. Miesięczna wpłata tylko 5 zła.

grupa D.
obliczona na 50 osób rozporządza następnemi losami:

10 lo só w  p a ń stw o w y ch  1860 r.
główna wygrana 60.000 zła.

11 ICO zła. nom. węg. losów premiow.
główna wygrana 150.000 zła. 

10 losów Cisańskich
główna w ygrana 100.000 zła.

12 losów hipotecznych
główna wygrana 50.000 zła.

10 austr. lo só w  k red y to w y ch
g łó w n a  w ygrana 150.000 zła.

10 3% losów kr dy t ziemskich
główna wygrana 50.000 zła.

30 wiedeńsk. losów komunalnych
główna w ygrana 200.000 zła.

10 losów państwowych z r  1864 100 zła. nom.
główna wygrana 45.000 zła.

17 3% serbskich losów państwowych
główna wygrana 90.000 franków 
ogółem 100 sztuk 

najlepszych losów państwowych. Miesięczna spłata 10 zła.
Odsetki kuponowe papierów odsetkowych należą do Towarzystwa losowego.
Losy nie będą zastaw ione, lecz leżą w kasach Budapester Bankverein - A ktien 

Gesellschaft. (147-1-3)
Oryginalna książka losowa wy daną zostanie zaraz po nadesłaniu 2 wpłat.
Poleca się szybki w spółudział szczególniej z powodu licznych losowań w styczniu.

T y l k o  p r a w d z i w e  s z l a c h e t n e
k a m i e n i e  w oprawie:

G R A N A T Y ,  A M E T Y S T Y ,  T O P A Z Y ,  M0 L D A WI T Y ,  
A G A T Y  itp.

C Z E S K A  A J i : \C Y A  
F erdynanda  Hoffmanna w Krakowie przy ul. Grodzkiej

Nr. 2 6 . (2379-292-)

D la  n n l k n l e n i a  f a ł s z e r s t w
w y m ag ać  z a p a r a f o w a n i a  j a k  obok n a  

każdem  p u d e łk u

a szybkiego uleczenia KATARU,

IRRITACYI PIERSIOWYCH, CHQR0B GARDŁA ł BOLEŚCI REUMATYCZNYCH.
W  P ary żu  3 I > ulloa S ekw any .

W RRAKOWIE w aptekach pp. W. R edyks, K. W iszniewskiego i w składz;e aptecz. p. A. Sza 
frańskiego; we LW OW IE w aptekach pp. Mikolascha, W iewiórskiego i Ruckera. (7-5-15)

In  a lien  B uchhandlungen  fl. 1 ’50 — M. 2 ’50 v ierte ljah rlich . 

I l lu s t r ir t e s  M o d e- u n d  F a in i l ie  11 fol a l t

A\
I I

J a h r l . : 24 H efte, 48 color. M odebiM er, 12 Schnittm usterbogen. 

S ch n iłłe  nach  M ass g ra tia .

Z M I A N A  L O K A L U .
J .  L I P C Z T 1 S K I

KRAWIEC MĘSKI,
ma zaszczyt zawiadomić Szanowna K lientelę i P . T. Publiczność,

iż przeniósł swój

Magazyn krawiecki
z ulicy Grodzkiej L. 3 d o  R y n k u  g łó w n e g o  Ł . 3 3 ,
I . piętro, front, nad handlem Wgo Andrzeja Schulza „pod trzema 

gwiazdam i", obok pałacu Spiskiego. J P . (112-3-6)

A S T M Y  I K A T A R Y
leczą się przez użycie Eurek i proszku tak  zwanych

F U M I G A T E U R  E S P I C
DUSZNOŚĆ —  K A SZLU  —  K A T A R Y  —  N K W R A LO IB  

W P aryżu : sprzedaż hurtowa J .  E s p ic ,  u l .  S t - L a z a r e ,  8 0  • we Lwowie • w aptekach 
PP . M ik o la s c h a ,  R u c k e r a  i W e w io r s k i e g o  ; w Krakowie : w aptekach PP W is z n ie w s k i e g o  i R e d y k a .  

Wymaagć podpisu jak obok na każdej rurce. — Medal złoty na Wystawie Powszechnej 1889 r. Hors Concours.
(12-14 52)

uąuiim atMnc'1"1*V* 4'nm ta h«ki *i > Sfijr

Prawdziwy likier Benedictine Opactwa 
Fecamp we Francyi

WYTWORNEGO SMAKU, WZMACNIAJĄCY, POMAGAJĄCY 
TRAW IENIU I OBUDZAJĄCY APETYT.

Jeden z najlepszych likierów.
Wymagać, aby etykieta kwadrato- ^  ,
wa znajdowała się na spodzie bn- 
telki z własnoręcznym podpisem 
głównie dyrygującego.

Skład główny w Fćcamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryża, Boulevard Hausmann 76.

Znajduje się w głów nych składach win 1 korzeni. (1 8  18 18)

KOMIK Czuba-Durozier & Co.
fabryka  franc, k o n ia k u

w Proinontor.
G Ł Ó W N A  R E P R E Z E N T A C Y A

Ruda & Blochmann w  Wiedniu— Budapeszcie.
W szędzie do nabycia. (32-19 32)

już dnia 15go stycznia!Ciągnienie
\ l / o n  h i n n ł o p 7 n p  Promesy P ° zła- 11/21 50 c- *■ *"[JUloU£llG 5 0  0 0 0  zja. główna wygrana.

S ć llm  Promesy P° z*a*  ̂ * 50 cent. stempel.

Obie

i
42.000 zła. główna wygrana!

(84-2 2)promesy razem tylko 5 zła.!
Wechselstuben-

A c t ie n - G c e s e l l s r l ia f t  !9M E R C U R M
W I E  Hf 9 k ,  W ollzeile 10 i 13.

Nowość! Bandeau, Nowość!

najzupełniej zastępuje nową modną fryzurę, najpiękniejsza i najnatural 
i it jsza  rzecz pod wzg ędem wyrabiania fryzetek lub fryzur na ^  

wierzchu głowy. — Potrzebny małv wzór włosów.

Ilofuianna pat. szpilki <t*> kędzierzawienia  
w łosów ,

za któiych pim ocą każda dama może sobie w przeciągu kilku 
minut ukędzierzawić najpiękniejszą fryzurę modną. Putłeiko z 5 
szp ikami i ilmstr. <>p**em m idnej fryzury zła. 1*50. (21 8-10)

K a r o l  I lo f m a n n , fryzyer damski
w Wiedniu, I ,  Rothenthurmstrasse 4.

Dla Przyjezdnych i Turystów H
firmy krakowskie godne polecenia.

IMlkuazewskl i Zegadłowicz w Krakowie, Mały Rynek, poleca: Pokoje gościnne do śnia
dań, objadów i kolacyj. Znakom ita kuchnia pod zarządem p. Ju liana B rzezińskiego, zna
nego kuchmistrza. Najrozmaitsze i najlepsze wica. J . P.

,K O R I S “ ,  fabryka tu tek  cygaretowych w  K ra k o w ie  — poleca palącym znane z dobroci tu tk i 
z bibułki francuzkiej ,,le Houblon“ . Przy  zakupnie należy wyraźnie żądać tu tk i „le  
Ilonlilon" fabryki „*o rli“ .   J- P-

W ilhelm Feoz, R \n e k  główny. Zabawki dziecinne, galanterya, przybory do podróży i b rzy
twy do golenia kieszonkowe (z n a k o m ito ś ć ) . J .  P.

Szabłowski, Sukiennice 1. 2 (na prost kościoła św. Wojciecha), poleca oryginalną 
Herbatę rosyjską karaw*ałtową Sergiusza Perłowa w Moskwie. Samowary praw
dziwe tulskie.     J* P ■

Porębski i Kimler, R ynek gł. 8. Roboty ręczne, drobiazgowe, włóczki, hafty, filozele, mate- 
rye kościelne i  wszelkie d ro b ia z g i służące do robót damskich. J . P.

W ilhelm Mteinberg, ul. Floryańska Nr. 40. A parata fotograficzne i przybory po cenach
fabrycznych. _________________ ______  J- P-

■karot Otto, ni. Iłajw ór L. IG. Pierwsza fabryka parowa artystyczoo-stolarsko- 
meblowa, budowlana i kościelna; najpierwsze modele pod osobistą koLtrolą 
i gwarancyą. _________________________ J* !*•

*pteka J . Trauczyńsklego, Rynek gł. 33 — JL Sieczkowski, magister farmacyi, 
poleca wscelkie perfumerye angielskie, w o ły  koloóskie z wszclkiemi zapachami, pudry, 
m ydełka , środki toa le tow e, znakomitą krow iankę zawsze świeżą Dra Haya i wody 
mineralne. J* D.

Do dzisiejszego N ru dołączą się dla wszystkich prenumeratorów ; 
„ C e n n ik  n a s io n  J a r z y n n y c h  i  k w ia to w y c h ,  

d r z e w  o w o c o w y c h ,  k r z e w ó w , w y s a d k ó w , r o ś l in  
o z d o b n y c h  i ld .  w  Z a k ła d z ie  św . J ó z e fa  d la  o s i e 
r o c o n y c h  c h ło p c ó w  w  K r a k o w ie  p rzy  u l ic y  K a r 
m e l ic k ie j  p o d  Hr. JO.“ ___________________________

sionkami Drukarni -Czasu." Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku. Rządca Drukami Józef Łakocińaki.

Szef Rudnicki w Krakowie, Rynek główny, poleca na obecną pore: Kalosze rosyjskie i bostońskie w najlepszym gatunku. (2777.5)


